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PRZYJAZD NIEMCóW DO GENEWY. 


Dziś odbędzie się uroczyste przyjecie ich do 
Min. dr. Streseman wygłosi przemówienie po niemiecku. 


(Telegram własny „Republiki“ od naszego genewskiego wysłannika.) 


Minister Ninczyc, jugłosłowiańin, prze» 
) wodniczący obecnej sesji Ligi naron 


whi: E3 En 


S PAR 9 CAE 


Dziś od samego rana ligą żyła w o- 


czekiwaniu delegatów niemieckich. Już 
we wczęsnych godzinach popołudnio- 
wych na avenue Wilson widać było zdą- 
żaiących na dworzec kolejowy cieka- 
wych... Na samym dworcu tłum, złożo= 
ny z dziennikarzy, operatorów kino» 
wych oraz przedstawicieli kół, zbliżo- 
nych do delegacji niemieckiej, 

Pociąg wiozący delegację niemiecką 
przybył o godzinie 5.20 popołudniu z 8 
minutowym opóźnieniem. Z chwilą za- 
trzymania się pociągu rozległ się 

trzask aparatów fotograficznych, 


łsiedl; Stresemann, Schubert oraz Gauss. | ją tłumac: 
Stresemann miał wygląd bardzo zmę- 


| ! Dr, „Da Costa.. ARGAN Portugalii rą wygłosi na posiedzenių ligi narodów. 
E enowie, znakomity dyplomata. 


Polski fotel w radzie Ligi. 


Wybór naszego delegata jest zapewniony, :poczem 
rozpoczną się starania o stałe miejsce. 


(Telegram własny PERUN od naszego sprawozdawcy.) 


Genewa, 9 września. 

Po przyjęciu Niemiec do Ligi narodów najważniejsza jest sprawa Polski 
Sprawa jest już przesądzona w sensie dla nas o tyle dodatnim, że wybór 
Polski przez zgromadzenie jest zapewniofły. Rezerwa delegacii polskiej i je} 
chęć ułatwienia sytuacji międzynarodowej wywarły dobre wrażenie wśród 
ogółu członków Ligi. Polska wejdzie do rady Ligi już w przyszły czwartek 
przyczem możliwa jes: zmiana porządku dziennego posiedzeń į przyśpieszenie 
naszego wyboru. Niemcy nie będą głosować przeciw Polsce, lecz pows'rzy: 
mają się wogóle od głosowania. 

Nie mówiąc już o delegacji francuskiej, delegacja angielska najwidoczniej 
popiera w całej rozciągłości minimum naszych żądań co do miejsca niestałego 
W kołach Ligi panuje przekonanie, że natychmiast po wyborze Polska rozpo 
cznie starania o zmianę miejsca półstałego na stałe. 

T Dr. ŁASZCZ. 
RADZA RAW ŁITZCRORY ERER ZPR TOZEKYEW NE A TORD WEZ RENI WY KZBIEŻIZI 


p ę N, 


|skierowanych na wagon, z którego wy» | kim, lecz patychmiast potem powtórzą 
"w języku francuskim 1 an- 
glelskim. 

= Stresemann po francusku rozumie, 
Po raz pierwszy tedy 


czony. 

Nie zatrzymując się na dworcu dele- |lecz nie mówi. 
gaci niemieccy wsiedli do czterech aut, {w gmachu ligi 
które czekały, Stresemann, najwidocz-| zabrzmi urzędowo mowa niemiecka. 
niej chcąc się pokazać publiczności nie | Dotychczas zdarzył się tylko jedyny 
wsładł do zakrytego „Benza“, lecz ra- | wypadek, że mówiono językiem niezro- 
zem z Gausem 1 Schubertem jechał o- | zumiałym dla większości delegatów: 
twartym „Mercedesem“. Pośród zebra-| przedstawiciel Irlandji przemawiał po 


nej publiczności dały się słyszeć słabe | galijsku.... Dr. Łaszcz. 
okrzyki, które witały przejeżdżającą de- O 2: ś j: 
legację. imie pras wia- 

Delegacja niemiecka zatrzymała się p | p y. a 
w hotelu „Metropol“, towej. 4 


Wieczorem członkowie delegacji nie 
mieckiej zdołali już 
rozgościć się w Genewie, 
a nawet zetknęli się prywatnie z człon- 
kami innych delegacji. 
- Jutro t, j. w dniu gdy czytacie te sło- 
wa (godz, 10 i pół) odbędzie się 
uroczyste przyjęcie Niemiec 
do ligi. Moment ten wywołuje szczegól- 
ne zaciekawienie | już od 10 dni niema 
anl jednego biletu wejścia w kancelarii 
ilgi. 

Dziś specjalnie na jutrzejsze posie- 
dzenie przyjechało jeszcze z Paryża, 
Berlina I Mediolanu kllkudziesięcu dzien 
nikarzy. : 

Przewodniczący plenarnego zgroma- 
dzenia minister Ninczic wygłosi krótkie 
przemówienie, Wa które odpowie kle- 
równik dełegacji niemieckiej minister 
Stresemann. Prawdopodobnie zabierze 
również głos w imieniu mocarstw, które 
zawarły traktat w Locarno 

przedstawiciel Angili Chamberlain. 

Stresemann przywiózł ze sobą peł- 
nomocenietwa podpisane przez Hinden- 
burga i wystawione na jego nazwisko, 
upoważniające go do prowadzenia roko- | „Daily Telegraph“ zaznacza, że do 
wań w imieniu Rzeszy niemieckiej, — | Niemiec będzie należało skłonić do mil- 
Stresemann otrzymał tekst mowy, któż | zenia tych, Którzy przepowiadają, że 


Paryż, 9 września. 


Cała prasa francuska przepełniona 
jest wiadomościami z Genewy; Naogółł 
panuje niezadowolenie z przebiegu wy- 
padków. Mówi się, że Francia wygrała 
wojnę, a Niemcy — pokój. 


Niemcy wstrząsną podwalinami Ligi 
narodów przez faworytowanie własnej 


traktatu wersalskiego. 


sa francuska, Iż Francją uczyniła przez 
dopuszczenie Niemiec do Ligi narodów 
oiiarę dla idęi pokoju. 


Londyn, 9 września, 


Prasa angielska chętnie wita zata- 
twienie sprawy niemieckiej w Genewie 


„Dally News“ spodziewa się, że 
Niemcy postępować będą odiąd ze 
szczerością, nle poświęcając interesów 
Ligi narodów dla interesów prywali- 
nych. 

„Westminster Gazette“ pisze, że 1na- 
ród angielski zgadza się na udział Nie- 
miee w radzię Ligi przy rozwijaniu du- 
cha ścisłej współpracy nad stabilizacją 
Europy. | 


sytuację dla prowadzenia 
Mowa ułożona jest w języku niemiec- popierania nadmiernych reklamacji. 


Í 


polityki, oraz iż dążyć będą do obalenia. 


Pozatem stwierdza zgodnie cała praj 


arodów. 


Dr. Gauss, delegat niemiecki do rady 
Ligi narodów. 


Genewa i Wersal. 


Gdańsk snuje już różowe 
marzenia. 


Gdańsk, 9 września. 
Polska Agencja Telograliczna, 


Tutejsza prasa niemiecka omawia 
fakt przyjęcia Niemięc do Ligi narodów 
bardzo obszernie, stwierdzając zgodnie 
jest on dowodem upadku ducha w. 
skiego i zastąpienia go duchem Ligt na~ 
rodów. 

Wszystkie dzienniki zdańskie pod 
kreślają zgodnie, że Werorajszy dzień w 
Genewie ujawnił konieczność zmiany 
traktatu wersalskiego, albowiem 
Wersal nie da się pogodzić z Genewą 


Niemcy zamierzają ROA hi nową WZA minister DOW SZĄCAŃ A E RE 
ntryg oraz resemann, przew 
gach ulemieckiej 


dele- 


w 
A 


i mn 


co 
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Marszałek Trąmp- 
czyński 
nie porzuci polityki. 
Poznań, 9 września. 

Warszawski kor, „Republiki telefo- 
auje: ; i 

Po powrocie marsz. Trąmpczyńskie- 
go z Karlsbadu, gdzie bawił w celach ku 
raczyjnych rozeszły się w kołach polity- 
cznycbh pogłoski, jakoby zamierzał on 
w najbliższej przyszłości zrezygnować 
ze swego stanowiska w seńacie, porzu- 
cić politykę i osiąść na stałe w Poznaniu 
gdzie otworzy kancelarję adwokacką. 

Zapytany przez naszego koresponden 
ta marszałek Trąmpczyński oświadczył, 
iż wszystkie pogłoski są fałszywe i że 
nie zrezygnuje on ze stanowiska mraszał 
ka senatu 


B. żołnierze armii 
amerykańskiej 


otrzymają prawo wjazdu do Sta- 
nów Zlednoczonych. 
Warszawa, 9 września. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Dnia 22 maja 1926 r. została przyjęta 
przez kongres Stanów Zjednoczonych 
ustawa, mocą której obcokrajowcy, któ 
rzy służyli bądź w armji, bądź też w ma 
rynarce wojennej amerykańskiej w cza- 
się od 5 kwietnia 1917 r. do 12 listopada 
1918 r. otrzymali chlubne zwolnienia (na 
białym blankiecie) ze służby, mogą uzy- 
skać zezwolenie na wjazd do Stanów 
Zjednoczonych poza wyznaczoną kwotą 
imigrantów z Polski. 

Członkowie rodzin, a mianowicie żo- 
ny byłych wojskowych amerykańskich, 
niezamężne lub nieżonate dzieci poniżej 
18 lat, jak również mężowie kobiet, któ- 
re uczestniczyły w wojnie światowej 
w slużbie sił zbrojnych Stanów Zjedno- 
czonych, mogą uzyskać pozwolenie na 
wjazd poza kwotą, o ile jadą razem 
z nimi, oS 

Członkowie rodziny weterana, jadą- 
cy do Ameryki celem połączenia się 
z-nim, mogą otrzymać pozwolenie na 
wjazd tylko wówczas, gdy wyjazd ich 
następuje nie później, niż w sześć mie- 
sięcy, licząc od daty wyjazdu głowy ro- 
dziny. Przepisy te są prawomocne do 
26 maja 1927 r. 


Straszne tortury 
w więzieniach litewski:h. 
Kowno, 9 września. 
Aresztowano tu szereg wyższych u- 
taędników policji politycznej za stoso- 
wanie przy ściąganiu zeznań od więź- 
płów polityczn h tortur. Wstępne śledz 
two wykazało, że tortury te były o wie» 
je struszniejsze w szeregu wypadków, 
nóż tortury średniowieczne. Aresztowa- 
wych osadzono w więzieniu. 


Małżonka Pangalosa 
oskarżona o prze mycanie towa» 
r w. 


Londyn, 9 września. 
Polska Agencja Telegraficzna, 


Z Aten donoszą, iż małżonka byłego 
dyktatora Grecji Pangalosa została are 
sztowana | osadzona w więzieniu pod 
zarzutem przemytnictwa. Pani Panga 
Josowa zakupiła niedawno jedwabiu na 
sumę 100 funtów, į korzystając z pro- 
tekcji męża sprowadziła jedwab bez 
cła do Aten į oddała kupcom do sprze- 
daży. Pangalosowa ma wkrótce stanąć 
przed sądem. 

+ 


Dr. Wołyński 


powrócił. 


- 
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Paryż, ę września, 
Dzierniki paryskie uważają, że zwy- 
cięstwo Primo de Rivery jest zwycięst- 
wem pyrrhusowem, Primo de Rivera po 
dobno nosi się z zamiarem ustąpienia za 
raz po ogłoszeniu wyników plebiscytu, 
którego zorganizowaniem zajmie się 
związek patrjotyczny, politycznie od nie 
go zależny, 
LJ 
+ 
Donoszą tu z Madrytu, iż Primo de 
Rivera udaje się w dniu 29 b.m, do Sta- 
nów Zjednoczonych, Zamierza on zwie- 
dzić wielką wystawę w Filadelfji, 


Codziennie odwiedzać go 


Nasz warszawski korespondent „Re- 
publiki** telefonuje: 

W kolach kierowniczych organizągji 
urzędniczych panuje silne wzburzerie 
wskutek a:eprzyjęcia przez premjera 
Barta delegacji stowarzyszenia urzęd- 
ników kolejowych, 

Ponieważ w ubiegłym tygodniu nie 
została również przyjęta przez premje- 
ra delegacja centralnej komisji porozu- 
miewawczej, zw. urzędników państwo- 
wych, reprezentującej 14 organizacji u- 


Duty ie puiadjąte 


Plebiscyt w H 
zadecyduje czy dyktator Primo de Rivera 
ma pozostać u władzy. 


À :0! 


„ILUSTROWANA REPUBLIKA*. 


|Następca Primo de Rivery. 


Paryż, 9 września, 
Agencja Wschodnia 


„New Jork Herald” pisze, iż gen. Pri 
mo de Rivera, aczkolwiek odniósł zwy- 
cięstwo w czasie ostatniego konfliktu 
z oficerami artylerji, nie zamierza pozo- 
stawać dłużej na zajmowanem  dotych- 
czas stanowisku, 

Na wypadek ustąpienia Primo de Ri 


very, według pisma, najbardziej prawdo 


podobnem jest ujęcie steru rządów przez 
przywódcę konserwatystów, Guerza, 


Demon racje -trzędników przeciw premierowi. 


będzie delegacja pracow- 


ników państwowych, żądając podwyżki płac. 


rzędniczych, komisja ta powzięła uchwa 
łę demonstracyjnego wysyłania codzien 
nie dziegacji Jednego ze związków. 

W kołach kolejarzy panuje bardzo 
groźny ferment, wyrażający się nawet 
w wyraźnych uchwałach strejkowych. 

Równ'eż organizacje nauczycielskie 
występują przeciwko min. Sujkowskie- 
mu. zarzucając mu, iż godzi się na redu- 
kawanie szkolnictwa i nie docenia ko- 
nieczności poprawy sytuacii ekonomicz 
nej nauczycielstwa,. 


obywatelstwa. połóiego 


nie będą wydalane do 31 grudnia r. b. 
Warszawski korespondent „Republi | poza granice Polski osób nte posladają 


ki“ telefonuje: 

W zwłązku z ostatniemi okólnikami 
o adawaniu obywatelstwa 
ministerstwo spraw 


wewnętrznych| obywateli do państwa 


cych obywatelstwa polskiego. 
Stan ten trwać będzie do 31 grudnia 


polskiego| b. r. t, i. do czasu, kledy stosunek tychj do prezydenta Masaryka, 
polskiego będzie, żadnych tajnych dokumentów, 


/ 


wstrzymało przymusowe wysłedlanie| ostatecznie ustalony. 


——— ID 


Policja warszawska Ściga 


4 


bezustannie osławionych bandytów Zielińskiego 
i Jareckiego. 


Warszawski korespondent „Repu- 


bliki“ telefonuje: 


Wczorajsza obława trwała do godz 
5-ej rano i ledwie kilku drobnych prze- 


Trzecią noc z rzędu policja śledczaj stęępców wpadło w ręce policji. 


zrywa się na nogi i rusza w sile z górą 


Fierszt szajki, która dokonała napa 


150 ludzi na poszuk wania csławionego| du na kantor bankiersk! przy ul. Nięca- 
zbója Zielińskiego. Dzisiejszej nocy kiejłej, były przod. policji Jarecki, zdołał 
rował obławą sam komisarz rządu gen |pono wydostać się z Warszawy z za- 


Sławoj-Składkowski z pomocą komen-| mlarem przedarcia się przez granicę So 


danta: policii Czyniowskiego i nacz u-| wiecką. 


rzędu śledczego nadkom. Chelin'ckiego 


Nie jest wykluczone, że zamiar ten 


Przeszukano wszystkie meliny i kry| mu się powiódł 


jówki na terenie 3, 6 i 7 komisariatu. 


m 1139 


Kto wyjeżdża zagranicę 


musi się w kraju zaopatrzyć w wizę. 


Warszawa, 9 września. 
Polska Agencja Telegraficzna, 

Pokaźna ilość obywateli polskich, za- 
mieszkałych w kraju, a posiadających 
paszporty zagraniczne wydane w kraju 
wyjeżdża zagranicę nie uzyskawszy 
wszystkich potrzebnych im wiz na 
wjazd do odnośnych krajów, lecz dopie- 
BOTEAN PEO CRER EREA 


Dziś poraz ostatni! 


Kawiarenka w Kaire“ 


erotyczny dramat wschodnich namiętności. 


Gówno: PRISCILLA DEAN 


głównej: 
Początek o godzinie 3-6). 


ro zagranicą stara się o niektóre wizy 
na dalszą podróż. Zabiegi ich napotykają 
jednak zwykle na wielkie trudności, 
gdyż obcy konsulowie ze względu na 
swoją niekompetencję terytorjalną bądź 
zgóry im odmawiają udzielenia tych 
wiz, bądź uzależniają wydanie wizy od 
przedłożenia specjalnego listu polecają- 
cego właściwego urzędu konsularnego 
Rzyczypospolitej polskiej. Konsulaty pol 
skie zaś nie są obowiązane i nawet nie 
są uprawnione do wydawania takich za- 
świadczeń jeżeli chodzi o osoby bliżej 
konsulowi nieznane, Wobec tego należy. 
bezwzględnie jeszcze przed wyjazdem 
zagranicę zaopatrzyć się we wszystkie 
potrzebne wizy. 


iszpanji 


| 2400 oficerów przeć 
sądem. 
Paryż, 9 września. 
Polska Agencja Telegraficzna, 


Według doniesień „Journala“ z Mad. 
rytu liczba oskarżonych oficerów wyno- 
si 2400, w czem 61 generałów, 150 ofice- 
rów ma stanąć przed sądem wojennym. 
Najciężej poszlakowani są oficerowie wy 
kładowcy akademji wojennej w miejsco 
wości Sagovia, którzy byli inicjatorami 
ruchu rewolucyjnego, 


Nowe znaczki pocz- 
towe. 


) Warszawa, 9 września, 
Polska Agencja Telegraliczna, 
Generalna dyrekcja poczt i telegra- 
fów wydała nowe znaczki pocztowe 
wartośc! po 20 groszy. Znaczki te o wy- 
miarze 202 x 25.5 mm. przedstawiają 
widok żaglowca na morzu, ujęty w ram- 
kę w stylu renesansowym. W górnej 
części znaczków widnieje napis „Poczta 
Polska*, w dolnej zaś „20 gr.' i godło 
państwa pośrodku. Kolor znaczków 
ciemno-czerwony. 
Zuajdujące się w sprzedaży 20-gro- 
szow' * "laczki pocztowe dawnego wy- 
daua „, ważne aż do wyczerpana. 


„Gen. Gajda 
będzie zdegradowany. 
Praga, 9 września, 
Agencja Wschodnia. ` 
Według doniesienia „Bohemji”, prze- 
ciwko b. szefowi sztabu generalnego Cze 
chosłowacji, gen. Gajdzie, wdrożone bę- 
dzie dochodzenie specjalne, które ma 


zebrać materjał, potrzebny do zdegrado- ` 


wania gen, Gajdy. 


Gen. Gajda, w liście wystosowanym - 


wyjaśnia, iż 
wbrew 


obiegającym pogłoskom, w swojem po- 


siadaniu nie ma. 


Spisek komunistyczny | 


w Soiji, 
Dotychcza aresztowano 18 osób. 
Sofja, 9 września. 


Komunikat oficjalny dyrekcji polich 


donosi, że liczba aresztowanych, zamie- 


szanych w nowym spisku komunistycz- 


nym wynosi 18 osób. Dążeniem spisku 


było odbudowanie tajnej sieci komuni- 


stycznej. Poszczególne sekcje organiza- 
cji działały w wielu miastach prowincjo- 
nalnych. W stolicy spiskowcy pracowali 
nad rozpowažęomnieniop ide} wywroto- 
wych i wydawali potajemnie dziennik 
„Czerwony Sztandar“. Drukarnia, w 
której drukowano ten dziennik, została 
wykryta przez policję. 


Kontrrewolucjoniści 
sewastopolscy 


przed sądem. 


Sebastopol, 9 września, 
Agencja Wschodnia. 


Przed najwyższym sądem wojennym © 


rozpoczęła się rozprawa rzeciwko 23 
osobom, Rtóre, należąc do organizacji 
kontrrewolucyjnej, zawładnęły okrętem 
„Utrich* oraz wysadziły w powietrze 
magazyn amunicyjny w Sebastopolu. 


Trzęsienie ziemi 
w Chili. 
Wiedej, 9 września. 
Pisma donoszą, że wczoraj wieczo* 
rem odczuto w prowincji Chili silne 
trzęsienie ziemi, które wyrządziło zna 


czne szkody materjalne, 


NE" OPOKA 


- NARE 


> 
ym 


JE 
"a 


ba USIROWANA 


REPUBLIKA —- 


Niem cy w wygodnym fotelu. 


(List genewski specialnego wysłannika redakcji „Republiki”.) 


" Genewa, 8 września. 


Podczas gdy w Warszawie odbywa 
się doroczny kongres byłych uczestni- 
ków wojny światowej po stronie koali- 
cj, w. Genewie nastapilo uroczyste 
przyjęcie Niemiec do Ligi Narodów. 
Przyjęcie zgoła nie zwykłe, bo serdecz- 
ne. z zagwarantcwaniem nietylko wszęl 
kich praw, ale i przywilejów, WOŁY 
t honorów, 

' Méi Boże! tKoby się był spodziewa?! 
leszcze przed ośmiu laty rzeź niesłycha 
na, strugi krwł, ognia i nienawiści, ogrom 
niezłomnego zacietrzewienia, rozpaczii- 
wej walki, w której zginęły wszelkie 


ludzkie uczucia, a pozostało tylko prag- | 
nienie masowego mordu. A już dzisiaj— | 


nietylko zapomnienie zupełne nie tylko | 
harmonijna zgoda, ale intymna przyjaźń, 


chęć przypodobania się  wczorajszemu | 


wrogowi... 


"] jakże naiwne wydaje się już choćby: 


samo wsponinienie 6 niedawno minionej 


przeszłości! Polityka odbiegła daleko odl 


elementarnego, pierwotnego,  żywioło- 
wego wprost rozumowania, które nie 
może się pogodzić zitem, aby ginęły mil- 
jóny: ludzi w obronie ideałów i intere- 
sów, zapomnianych już po kilku latach. 


Kongres uczestników. wojny Światowej, 


ktorzy reprezentują "wszak. „dziesiątki 
miljonów głęboko i osobiście pokrzyw- 
dzonych ludzi, pamięć poległych, nędzę 
kalek, wdów i sierot — to zapominane 
dziś już; na świecie zjawisko, podczas, 
gdy, tam w n! 'edalekiej Genewie w pełnej 
potędze odradza się międzynarodowe 
stanowisko, mocarstwowe, Niemiec. . 

"Życie jest bezlitośnie proste, nje- 
wzruszenić trzeźwe: „Odrzuca wszelki 
sentyment, liczy'się z dokonanemi faks 
tami. Niemcy umiały po wojnie, mimo 
doznanych klęsk nie tylko .podnieść się 
z upadku, ałe : stać się ważkim czynni- 
kiem samodzielnym światowej polityki, 
Honory*w lidze. nie: są nagrodą: za: nic, 
ale poprostu wyrazem tego, że obecność. 
Niemiec w lidze potrzebna jest dla ce- 
lów: międzynarodowej polityki, Inna 
rzecz, że Bórlin postara się okoliczność 
tę zdyskontować dla swych partykułar= 
nych celów. 

Bardzo słusznie zaznacza: już pary- 
ska „La Volonte", że Niemcy. niewątpl'- 
wić wykcrzystają swój pobyt w lidze 
narodów dla gry politycznej, której ce- 
lem będzie zrewidowanie traktatu wer- 
salskiego. Na pierwszy ogień pójdz.e 
z pewnością sprawa Nadrenii I manda- 
tów kolonialnych, następnie kwestja 
Gdańska, Górnego Śląska oraz kwestja 
rozbrojenia, Z dniem 8 września w lidże | 
narodów rozpoczyna Się nowy. okres 
ciężk.ch i niebezpiecznych targów dy- 
plomatycznych. 

Jest rzeczą jasną, że dążenia niemiec- 


kie spotkają się z oporem. Już mamy nał 


przykłady, Nazajutrz po przyjęciu w de 
legacji niemieckiej panuje widoczna kon- 


sternacja, Ostatnia stawka niemców na | 3 


oddz elne rozważanie sprawy przyjęcia 
Niemiec 1 sprawy miejsc niestałych 
przepadła. 

Interwencja . delegata norweskiego 
Nansena, który jako orędownik Nie- 
miec czynił rozpaczliwe wysiłki, aby 
odłożyć sprawę miejsc niestałych za- 
kończyła się kompromitacją. 

Chamberlain w ostrych słowach skar 
sił Nansena , publicznie wobec całego 
gromadzenia, co wywołało śmiechy na 
$alerji, a samego Nansena i jego wsta- 
wienńictwo pozbawiło autorytetu. 

Niemcy rozpuszczają tendencyjne po 


U 


głoski, jakoby przed wyborami człon- 
ków. niestałych rada ligi miała odbyć 
posiedzenie razem z Niemcami. Prze- 
ciwnie, rada ligi ma być zwołana dopie- 
ro po wyborach członków niestałych, 
co oznacza, że najbliższe posiedzenie 
rady odbędzie się z udziałem Polski į 
Niemiec, przedtem zaś zwoływanie ra- 
dy bez udziału Polski, z udziałem Nie- 
miec — nie jest przewidywane. 
Niemcy, naturalnie, . starają się już 
dzisiaj czynić wielki harmider i mówić 
o sukcesach Polski, ABY na szkodę 
Niemiec. 
. „Deutsche Tageszeitung w artykule 


W chwili, gdy cały świat polityczny 
śledzi z zapartym oddechem każde. posu- 
nięcie na szachownicy genewskiej, 
gdzieś zdala od targowiska ligi narodów 
w ciszy i cieniu międzynarodowych ku- 
luarów, odbywa się ciężki poród nowe- 
go aljansu z ojca francuza i matki niemki 

Nienarodzone jeszcze dziecię ma się 
nazywać wobec całego świata „francu- 
sko-niemieckim - układem  gospodar- 
czym”, nie trudno jednak domyśleć się, 
że jest to tylko pseudonim mającego 
wkrótce dość do skutku nowego sojuszu. 
Sam fakt dobiegających końca per- 
traktacji między Francją a. Niemcami na 
suwa pewne rejleksje na temat stosun- 
ku Furopy. do kraju. znienawidzonych 
„boszów*. 

Jeszcze przed ośmiu laty stosunki te 
byłv ogromnie naprężone, przesiąknięte 
nienawiścią i chęcią odwetu, powoli jed 
nak linja antypatji opadała coraz niżej 
i dziś jesteśmy świadkami paradoksal- 
nego niemal faktu, że ten sam Poincare, 
który był uosobieniem wiecznej wojny 


z Niemcami, przewodzi rządowi, które- 


mu przypadnie w udziale - rozpoczęcie 


nowej ery ścisłej przyjaźni francusko 


niemieckiej, przypieczętowanej formal- 


mym sojuszem. 


Pozornie istotą układu jest połącze- 
nie francuskiego kruszcu z niemieckim 
węglem, 

Za parawanem jednak tego „zbliże- 
nia gospodarczego“ oczekuje Europę 
RM szereg nowych powikłań politycz- 
nyc 

Przedewszystkiem dotyczy to bez- 


pośrednio Belgję. 


Początkowo ciężki przemysł belgij 
ski miał się do tego paktu przyłączyć, 
lecz podczas toczących się obecnię per- 
traktacji wyłoniły się pewne kwestie, 
które zmusiły Belgię do wycofania się 
z układów. 

Fakt ten pociąga za sobą pewne kon 
sekwencje, dotychczas bowiem podsta- 
wą polityki angielskiej była niezachwia 


na pewność, że żadne z państwa euro- 


pejskich nie zapanuje nad wybrzeżem 
DAMY broniącem wstępu do ka» 


“Z chwilą jednak, gdy sojusz niemiec- 
ko-francuski dojdzie do skutku jest rze- 
czą wątpliwą, 
elgję w dalszym ciągu jako awangar- 
dę władzy angielskiej na kontynencie. 

drugiej strony z paktu niemiecko- 
francuskiego wynika nowe niebezpie- 
czeństwo dla Włoch. 

Francja bowiem, zabezpieczona od 
wschodu Niemcami, a od zachodu mo- 
rzem, potrafi w. każdej chwili cały swój 
front zwrócić na południe, 

Pisma włoskie oddawna już zwróci- 
iy na to nwagę i cała opinja społeczna 

omagała się od rządu przeciwstawie- 
ula się nowemu sojuszowi. 

Oto główne powody zaniepokojenia, 
wywołanego w Belgii. Anglii i we Wio- 
szech paktem francisko=niemieckim. 

Tymczasem dwa do niedawna jesz- 


| cze wrogie państwa, nie licząc się z nie- 


czy uda się utrzymać |. 


pod tytułem „Polska w okopach* do- 
wodzi, że polityka niemiecka dała się 
wziąć na lep polityki francuskiej. Za- 
ledwie delegacj niemieccy opuścili ko- 
misję reorganizacyjną, Briand zaczął 
przygotowywać półstałe miejsce dla 
Polski oraz równocześne wprowadzenie 
Polski z Niemcami do rady ligi, Polska 
może być zadowolona z przebiegu wy- 
padków, ponieważ chciała wejść do ra- 
dy równocześnie z Niemcami, a wobec 
wycofania się Hiszpanii i Brazylji Pol- 
ska tylko korzysta z udogodnień, prze- 
widzianych przedewszystkiem dla Bra- 
zyli: i Hiszpanii. 

REEEZUTE 


zadowoleniem swych sąsiadów, czynią 


energiczne przygotowania w celu po-|we Francji 


myślnego zakończenia rokowań. 


Zarówno dla Francji, jak i dla Nie- 
miec szybkie załatwienie sprawy jest 
kwestją pierwszorzędnej wagi. 


Oba państwa liczą z chwilą podpisa- 
nia traktatu na polepszenie sytracji eko- 
nomicznej i większą produkcję, co po- 
ciągnie za sobą zn niejszenie ilości bez- 
robctnych i podniesienie dobrobytu 
w kraju 


Cel kampanji niemieckiej jest zupeł: 
nie prosty: chodzi im o przesadne przed- 
stawienie naszych sukcesów, aby tem 
głośniej brzmiały głosy o rzekomej ich 
własnej krzywdzie... Niemcy nigdy nie 
grzeszyli dobrą i przewidującą dypl- 
macją. Nie rozumieją one, że właśnie w 
chwili obecnej ich spokojny stosunek do 
spraw polskich mógłby zjednać im wię- 
cej sympatji na świecie, aniżeli hałaśli- 
wę protesty i żale, które obudzić mu- 
szą jedynie niesmak. Mają oni jednak 
zbyt wiele junkierskiej buty i zbyt mało 
dyplomatycznej elastyczności. 


Dr. Łaszcz. 


Przyjażń francusko-niemiecka 
ma być przypieczętowąna ścisłym sojuszem politycznym, 
Jest to ostateczne anulowanie traktatu wersalskiego 


Dotychczas bowiem wielki przemysł 
uzależniony był od węgla 
Iniemieckiego i odwrotnie — kopalnie nie 
| mieckie toczyły ciągle walkę o rynki 
zbytu we Francji, w najbliższej jednak 
przyszłości obydwie te dziedziny życia 
gospodarczego uzupełnią się wzajemnie, 
tworząc potężną całość, która radykal- 
nie zmieni dotychczasowy układ sił ma 
kontynencie, 

W ten sposób traktat wersalski otrzy 
ma ostateczny cios ze strony dotąd cał 
kiem nieoczekiwanej, Argus. 


Angielska ekspedycja karma do Ehin. 


——-L 


Wiedej, 9 września. 
Polska Agencja Telegraficzna, 


Pisma donoszą, że w dzielnicy am- 
basadorów w Pekinie krążyły wczoraj 
pogłoski, według których poseł angiel- 
ski miał zwrócić się do swego rządu z 
prośbą o wysłanie do Chin wielkiei ek- 
spedycji karnet 


` Londyn, 9 września. 
Polska Agencja Telegraliczna, 

Reuter donosi z Hong-Konś, że w 
tamtejszych kołach europejskich uważa 
ją, że ekspedycja kanonierek / angiel- 
skich osiągnęła zamierzony cel, gdyż 
zwolniła 5-ciu z pośród ogólnej liczby 
6-ciu oficerów angielskiej marynarki han 
dlowej, internowanych w. Wan-Hsien. 
Za znieważenie sztandaru brytyjskiego, 
chińczycy ponieśli zasłużoną karę. Skul- 
kiem ognia karabinowego wiele osób po 
niosło śmierć, Poważnie ucierpiało też 
samo miasto Wan-Hsien, 

$+ 
*% 
Pekin, 9 września. 
Agencja Wschodnia. 

Gubernator Pekinu, będący jednocze 

śnie dyktatorem w pięciu prowincjach, 


Su-Szuan, Chan, wypowiedział wojnę 
Kantonowi. i 


Chińczycy ponieśli karę za znieważenie sztandaru 
brytyjskiego. 


Rząd kantoński jest poważnie ząnie. 
pokojony, gdyż operacje jego oddziałów 
na froncie wzdłuż Jang-Tse-Kiang mogą 
zakończyć się zupełną porażką. Z tego 
przeto względu część wojsk kanteńskich 
otrzymała polecenie przerzucenia się 
w kierunku jednej z pięciu pr rowincji, 
pozostających pod władzą u-Szaun, 
Rioja mianowicie w kierunku Kiang-Si 

przez zagrożenie je, odciągnąć na- 

Bak Su-Szuan'Chana na front Jang- 
Tse-Kiang. 

Su-Szuan'Chan ogłosii w podległych 
sobie prowincjach mobilisację. Pojedyń- 
cze. drobne oddział Sa-Szuan-Chana 
A już z oddziałami wojsk kanteń. 
skich. 


Kompromis sowieck©e 
chiński. 
Moskwa, 9 września, 

Na miejsce Karachana ma być miana 
wany dotychczasowy poseł sowiecki w, 
Turcji Surycz, Karachan już stanowczo 
nie powróci do Pekinu, Władze sowięce 
kie pragną zawrzeć z Chinami kompro- 
mis w sprawie kolei mandżurskiej w. 
myśl którego Chiny korzystałyby z cam 
łego szeregu ulg, między innemi z bez» 
płatnego transportu żołnierzy, 


600 kobiet głoduje 


w zamkniętych murach fabrycznych. 


Lwów, 9 września. 
Państwowa fabryka tytoniu w Win 


nikach pod Ly owem wymówiła prar tora fabryki. 
Warszaw.e. 


robotniicom w związku z redukcją, 
Niezalowołune z tego rotou w 


liczbie 600 z:;3ły wszora; całą fabrykę | duja. 


nie opuszczają jej dotychczas. 
Zwrócons się telefonicziije do dyrek 
baw.acezo na urlopie w 
p. Napiórkowskiego, 
Robotn'ce zamknięte w fabryce gta 
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„ILUSTROWANA REPUBLIKA". 


„Ses, miss, charłeston'—cały świat dziś tańczy to". 


Żadnych 


(Specjalna stużba korespondencyjna „Repubiiki”). 


Paryż, we wrześniu. 

Lato jest juz poza nami. Wprawdzie 
początek września zapowiadał pewną 
rekompensatę za dżdżysty czerwiec i 
połowę lipca, ale ostatnie dni, przepojo- 
ne melancholją jesieni, nie wróżą powro- 
tu upałów, lecz wręcz przeciwnie do- 
wodzą one, że jesień utrwala się już w 
całei Europie. 

Wraz z nastaniem pierwszych dni je- 
siennych odradza się życie wielkomiej- 
skie, zaniedbane podczas lata wskutek 
wyjazdu wielkiej ilości mieszkańców na 
t. zw. letniska, 

Następnie otwarcie teatrów i sal kon- 
certowych, otwierają swe podwoje ka- 
barety i music-halle, rozpoczyna się no- 
wy sezon zabaw, widowisk i balów. 

W tym okresie budzi się również do 
życia jedna z najmodniejszych i najprzy- 
jemniejszych rozrywek towarzyskich — 
taniec. f 

Szał tańca ogarnął dziś cały świat. 
Gdyby istniało prawo zakazu tańczenia 
na wzór prawa prohibicyjnego w Amery 
ce — cały świat zglnąłby prawdopodob- 
nie z nudów. 

Ale nawet sam taniec nudzi już spół- 
czesną zmanierowaną i zblazowaną pu- 
bliczność, która domaga się coraz no- 
wych form i tricków tanecznych. 

Nad dogodzeniem publiczności pracu- 
ją specjalni „mistrze nóg“ w Paryżu, 
którzy każdego roku z początkiem jesie- 
ni zbierają się na naradę w celu skom- 
ponowaria nowego tańca. 

Przed kilku dniami właśnie odbył się 
w Paryżu zjazd nauczycieli tańca, któ- 
rzy w ciągu kilku dni obradowali na te- 
mat przyszłego sezonu maskaradowego. 

Rezolucje zjazdu, narzucające swą 
wolę całemu światu, ździwią prawdopo- 
dobnie wszystkich zwolenników sztuki 
tanecznej. 

Uchwalono bowiem w nadchodzą- 
cym sezonie nie wprowadzać żadnego 
nowego tańca! 

Na brak urozmaicenia w dziedzinie 
sztuki tanecznej złożyło się kilka zasa- 
dniczych przyczyn. f 

Nauczyciele tańca doszli przedewszy 
stkiem do wniosku, że wprowadzony w 
roku ubiegłym „Charleston“ nie został 
leszcze całkowicie opanowany przez 
śwłat tancerzy i tancerek, a w każdym 
razie nie uzyskał jeszcze tak wielkiej 
popularności, ażeby było go za- 
stąpić nowym tańcem. 

Z drugiej strony amerykanie po za- 
znajomieniu się z przywiezioną z Europy 
„Valencią“, przejęli się do tego stopnia 
tym tańcem, że zapomnieli zupełnie o no 
wych formach tanecznych į oświadczyli, 
A pge zdoła całkowicie wypeł- 
nić ic 


R PA 
. R. LECAROLLE. 


Spotkanie. 


Pani Honoreta zostawiła całą robotę 
na czas poobiedni. Wieczorem miało się 
odbyć u niej przyjęcie gości, wśród któ* 
rych osoba Robertą Fondler'a zasługi- 
wała na największą uwagę ze względu 
na to, że młodzieńca tego przyjmowano 
dziś po raz pierwszy jako upolowanego 
męża dla Lucynki, córki pani Honorety. 

Oczywiście, że w domu państwa Cam 
bour czyniono wszystko, ażeby przyję- 
cie gości odbyło się faknajuroczyściej. 

Nie szczędzono pieniędzy na luksuso 
we potrawy, salon udekorowano kwiata- 
mi, przygotowano nowe stroje dla córki, 
która dziś po raz pierwszy miała ujrzeć 
swego przyszłego męża, mającego przed 
sobą, według zapewnień przyjaciół i zna. 
iomych, cudowną przyszłość materialną. 

Po obiedzie o godzinie czwartej pani 
Monoreta wsiadła w auto i pojechała na 
miasto w celu poczynienia ostatecznych 
zakupów. 

Po drodze wstąpiła do cukierni, gdzie 
zamówiła dwa wielkie torty. W czasie 
wybierania ciastek pani Fonoreta zat- 
ważyła w cukierni rewnego młodzieńca, 
który patrzał na nią pożądliwym wzro- 
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zmian nie bedzie! 
Tańczyć będziemy to samo, co w sezonie ubiegłym. 
Tempo życia, a zafem i fańsa jest już nieco powolniejsze. 


" Z tych powodów mistrze paryscy po- 
stanowili w roku bieżącym odstąpić od 
zasady corocznego odnawiania gmachu 
Terpsychory į zgodnie uchwalili zrobić 
dwumastomiesięczną pauzę, w czasie któ 
‘rej małą być gruntownie przerobione 
wszystkie tańce ubiegłego sezonu. 

Nie może być oczywiście mowy o bez 
myślnej repetycji, pewne modulacje w 
w starych tańcach są konieczne i prze- 
widziane, 

Naogół zmiany dążą w kierunku zała 
godzenia pewnych gestów, uważanych 
w roku ubiegłym za nieprzyzwoite lub 
zbyt ekscentryczne. 

Następnie zmiany sprowadzą pewne 
ułatwienia w tańcach trudniejszych, któ 
re, jak wykazała praktyka ubiegłego se- 
zonu, zamiast przyjemności powodowa- 
ly zbytnie przemęczenie i protesty ze 
strony szerszych mas publiczności, 

Przedewszystkiem więc inauguracją 
sezonu będzie „Charleston* w różnych 
modyfikacjach od najłatwiejszych form 
(dla początkujących) do ekwilibrystyki. 

Następnie wróci do popularności za- 
niedbany w ostatnich czasach „Blues“, 
który również zostanie zmieniony w ten 
sposób, że stanowić będzie pewną ca- 
tość z „fox-trottem*, 

Dwa te tańce, odpowiednio skom- 
binowane utworzą nowy rodzaj popisu 
tanecznego pod nazwą „fox-blues'*, któ- 
ry stanowi coś pośredniego między jed 
nym a drugim, jak zresztą sama jego 
nazwa wskazuje. " 

„Shimmy“ pozostanie na swem daw 
nem stanowisku w formie niezmienionej. 
Taniec ten uważany będzie za odpoczy= 


tej wiadomości. j 


i] 


nek między innemi bardziej skombino- 
wanemi ewoluciami, Nowe figury nie zo- 
staną wprowadzone. ! 

Natomiast „One-step* obejmie rolę 
dawnego marsza końcowego. Tempo je 
go zostanie troszkę zmniejszone i taniec 
ten zakończy wszystkie bale j wieczorki, 

Bardzo wiele uwagi zaabsorbowało 
melodyjne „Tango“, które zyskuje coraz 
większe prawo obywatelstwa wśród naj 
szerszych mas, wypierając z dancin- 
gów powolny „Boston“. -~ 

Jest w tem pewne „signum temporis“, 
że powolny rytm bostonu nie odpowiada 
już dzisiejszej młodzieży przyzwyczajo- 
nej do zawrotnego tempa życia. 

Wobec tego część figur bostonowych 
przejdzie prawdopodobnie do tanga i w 
ten sposób wszystko co jest w bostonie 
pięknego, zostanie ocalone. 

Narazie jednak mistrze paryscy nie 
przewidują więcej w ciągu jednego wie- 
czoru, niż jak dwie ewolucje tanga. 

Poza tem wtłacza się do dancingów 
coraz bardziej dawno zapomniany walc, 
a przywrócony w ciągu ubiegłego sezo- 
nu letniego we wszystkich najmodniej- 
szych zdrojowiskach zagranicznych. 

Reasumując wszystkie uchwały zja- 
zdu tancmistrzów paryskich, dochodzi- 
my do wniosków następuj.: w nadcho- 
dzącym sezonie nie należy spodziewać 
się nowych sensacji, lecz utrwalenia zna 
jomości z dziedziny tanecznej, zdobytych 
powierzchownie w roku ubiegłym. 

Dla dyletantów jest to nowina smu- 
tna, natomiast prawdziwi miłośnicy .tań- 
ca ucieszą się napewno po przeczytaniu 
uey. 


URTYYWEOACNITWOZREG I? PASTI SPUSA T ZET PIERZE EE ETEA 


Rektor uniwersytetu w Plzie wreczaszťfanďar studenckiej 


kiem, wlepiając w nią swe czarne, duże 
oczy. \ 

Pani Honoreta mimo czterdziestki czu 
ła się jeszcze zupełnie młodą. Szminka 
i puder czyniły jej twarz pozbawioną. 
zmarszczek i odświeżały cerę. Pozo- 
stała z dawnych czasów umiejętność ko 
kietowania mężczyzn nadawała jej zgrab 
nej postaci bardzo wiele nieodpartego 
uroku. Z drugiej strony jednak pani Ho- 
noreta, nauczona bogatym doświadcze- 
niem, wiedziała, że w pierwszej chwil 
nie należy nigdy odpowiadać na poro- 
zumiewawcze spojrzenie mężczyzn, wo- 
bec czego udawała początkowo, że nie 
A młodzieńca ani jego oenistych spoj 
rzeń. 


Nie chcąc jednak zrezygnować zupeł- 
nie z nadarzającej się oakzji, weszła do 
drugiego pokoju, siadła przy stoliku i za- 
mówiła szklankę herbaty z ciastkami. 

Przewidywania jej były słuszne, Po 
chwili nieznajomy wszedł również do 
drugiego pokoju i usiadł naprzeciw pani 
Fonorety. 

Nawiązanie rozmowy nie nastrzęcza- 
ło zbyt wielu trudności dla obydwóch 
stron. 

Pani Honoreta początkowo nie odpo- 
wiadała wcale, potem rznolła kilka obo- 


jętnych odpowiedzi, wreszcie po upły- R 


wie pół godziny rozmowa toczyła się już 
zupełnie gładko. 

— Już jest późno... — rzekła pani Ho- 
noreta — Muszę wrócić do domu... 

— Pozwoli pani, że zaniosę paczki do 
aufa?,, — zosvtał usłużny młodzieniec. 


stow ski 


korporacji faszy= 
ej. i 
— Proszę.. Jeżeli pan będzie łas- 
kaw... i 

Gdy pani Honoreta wsiadła już do au- 
ta, młodzieniec zatrzymał się i, zdejmu- 
jąc kapelusz, zanytał powtórnie: 

-— Pozwoli pani, że poladę tym sa- 
mym autem do domu?.. o 

Pani Honoreta skinęła głową. Młodz; 
wec usiadł przy niej. Auto ruszyło. 

Pani Honoretą nie wiedziała, co się z 
nią dzicje.. Nie spostrzegła nawet, że 
młodzieniec przvsuwał się do niej coraz 
bliżej. 

Po dziesięciu minutach auto zatrzy- 
mało się. Pani Honoreta bezwiednie da- 
ła się wziąć pod ramię i wysiadła z auta. 
Ale... ale... gdzie jesteśmy ?.-—py- 
tała nieprzytomnie, wstępując na schody. 

Młodzieniec roześmiał się głośno i 
wprowadził ją do swego mieszkania. 

Zanim zdołała się zorjentować w sy- 
tuacji, siedziała już w obcem pokoju na 


miękkiej kanapie obok nieznajomego |"7 


mężczyzny, który całował ją po rękach. 
Pani Honoreta nie sprzeciwiała się 
już wcale... 


— Mój Boże!... Już szósta! — krzy- 
knęła zeskakując z kanapy. — Muszę 
być dziś wcześnie w domu... Tak póź- 


0!.. 

Ubrała się szybko i całując na poże- 
gnanie towarzysza miłosnej przygody, 
przyrzekła mu, że przyjdzie nazajutrz o 
tej samej porze, poczem wybiegła na uli- 
cę, wsiadła w auto i pojechała do domu. 

Lucynka czekała już z niecierpliwo- 
ścią na swą matkę. 


„| wał 


lie on miał żon? 


Sąd czeka, póki wszyst 
kie się Zgioszą... 
p Moskwa, we wrześniu. 


Znakomity poeta rosyjski Sergjusz Jesenly. 
który przed niędawnym czasem popelnił samo» 
bójstwo w pokolku hotelowym, sprawia obecnk 
władzom sowieckim bardzo wiele kłopotu z po 
zostawlonym testamentem, który nle określa za 
sadniczo nazwisk spadkobierców. 


Sprawą tą zajęły się ostatecznie władze są 
dowe, które wskutek wytworzonej gmatwaniny, 
nie mogą również dojść do ładu. 

Według odpowiednich przepisów kodeksu 50, 
wiecklego, prawo do spadku ma przedewszyst- 
klem żona I dzieci autora, poza tem cl tylko 4 
dalszych krewnych, którzy mogą wykazać swą 
pełnoletnlość I którzy byli na utrzymaniu zmar- 
łego: ; 

Wskutek skomplikowanych stosunków rodzit 
nych do spadku Jesenina zgłosiło się mnóstwe 
kandydatów: dzieci Zinaldy Mejerchold-Rajch 
(Tatjana I Konstanty), która była pierwszą żonę 
Jesenina oraz uznani przez sąd za synów przed 
wcześnie zmarłego poety li-letnl Izrjadnow J 
dwuletni Wolpin. ; 

Prócz tego do spadku pretendują starzy ro" 
dzice pocty z niepełnoletnią siostrą oraz druga 
siostra umarłego poety, Katarzyna Jesenin, któ- 
ra równłeż była podobno na utrzymaniu poety, 


W myśl testamentu prawo wydawania wszy 
stkich swych utworów przekazał Jesenin siostrze 
swej, Katarzynie, . 

Wreszcie w maju r. b. wystąpiła również 
z pretensjami do spadku ostatnia żona Jesenlna 
— Zolła Tołstoj: 

Jesenin sporządził swój testament dnia 4-g0 
listopada r, ub, a więc w tym czasie, gdy był 
już ożeniony z panią Zolją Tołstoj: - ~ 
- Na tle jednak pretensji spadkowych wynikły 
różne nieporozumienia. i 

' Okazało się bowiem, że od dnla 2-go maja 
1922 r. Jesenin pozostawał w związku małżeń- 
skim z Izydorą Duncan. aMłżeństwo to nle zo« 
stało zerwane aż do ostatniej chwili jego życia, 

Mimo to w sierpniu ubiegłego roku Jesenin, 
nle uzyskawszy rozwodu od Izadory Duncaw 


| wstąpił w związki małżeńskie z Zolją Tołstoj: 


Na tej zasadzie krewni | oplckunowie dzieci 
Jesenina wszczęli krokl sądowe w celu unieważ- 
nienia ślubu między poetą a nową pretendentką 
do spadku. 

Pani Tołstoj oświadczyła jednak w sądzie, 
że Jesenin przedstawił w urzędzie dokument, 
z którego. wynikało, że rozwiódł się z Izadorą 
Duncan, ; e 
-Po sprawdzeniu okazało się, że Jeseuln przed 
stawił dokument o rozwodzie ze swą pierwszą 
żoną, ponieważ zaś drugi ślub z lzadorą Dune 
can nie był zarejestrowany władzę nle widzia= 
ły żadnych przeszkód do pozwolenia na zaware 
cio związku z panią Te 

Ten wybieg Jesenina wywołał obecnie w Ros 
sji wielki skandal, 

Przedewszystkiem usunięto od udziału w spad 
ku panią Zofję, która wniosła skargę do sądu 
apelacyjnego. è f 

Zachodzi jodnak obawa, że sprawa bardziej 
jeszcze się skomplikuje, gdyż w czasie naibliż- 
szym ma zgłosić swe pretensje jeszcze kllka 


żon zmarłego pocty- ARS. 
mi -A 


"— Ach, te sklepy!.. — parzekała pani 
Fionoreta, RRC AKA się przed 
córką. — Takie przepełnienie!.. 
O godzinie ósmej salon był już kom- 
pletnie przygotowany na przyjęcie gości. 
Pierwsi goście przybyli o dziewiątej. 
W pół godziny potem lokaj zameldo- 


— Państwo Lontaler i pan Robert 
Fondler...- 

"W drzwiach ukazali się najpierw pań 
stwo Lontaler, a za nimi elegancki mło- 
dzieniec w smokingu... 


Pani Honoreta na widok młodzieńca, 
przyszłego męża swej córki, zbladła z 


przerażenia... WA 
k Był to jej przygodny towarzysz z cus 
ierni.. | 

Fondler, czerwony jak burak, skłonił 
się nisko i pocałował panią Honorctę 


w rękę, 


Po skończonej wizycie Lucynka rzu- 
cia się matce na szyję, mówiąc radoś 
nie: TYM 
— Śliczny chłopiec, prawda, mamo?. 
A jaki dystyngowany, jaki mily! 

"— Nie wyjdziesz za niego za mąż! — 
oświadczyła krótko matka. 

"Lucynka spojrzała na matkę ze zdzi- 
wieniem, poczem szepnęła jej na ucho z 
wstydliwym uśmieszkiem: | 

— Za późno, mateczko.. Znamy się 
już oddawna.. Od dwóch tygodni od- 
wiedzam go stale w jego luksusowem 
mieszkanku na Rue Paque... 

Tłumaczył B, F. 
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~ „ILUSTROWANA REPUBLIKA". 


Piadomości b etate. 


| Dziś Mikołaja. 


WRZE EW jutro: Prota iJacka ` 
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l Zupełna cisza 


1 zapanowała na łódzkim 
| rynku wiókienniczym, 


Po okresie sezonowego ożywienia|Poczytnem Jego piśmie 
| zapanowała: na łódzkim rynku manufaki komunikatu kilku byłych katorżan z wię 
i tury zupełna cisza, spowodowana na-|zienia ciężkiego w Tobolsku. 


syceniem rynku wewnętrznego oraz 
świętami żydowskimi. 

Według przewidywań sfór kupiec- 
kich cisza ta trwać będzie 


Str. 


Kat b. więżniów politycznych, 


który znęcał się nad bojownikami o wolność ojczyzny, 
paraduje w numturze polskim i pobiera pensję z kasy skarkhowej. 


niesvskim przeprowadzili fikcyjnie w III |a wówczas wobec strzałów, nadlecą do- 


Otrzymaliśmy poniższy list, któ- 
ry umieszczamy na odpowiedzia|- 
ność stowarzyszenia b. więźniów 
politycznych oraz osób podpisa- 
nych. Red. 

Szanowny Panie Redaktorze! 
Uprzejmie prosimy o umieszczenie w 
następującego 


Niżej podpisani, zamieszkali w Łodzi 
b. katorżnicy więzienia w Tobolsku, nie- 


przez| mile zdziwieni zostali obecnością w po- 


' cały miesiąc. Po tym 'okrusie ruch nalbliżu Łodzi b. inspektora więzienia ka- 
| ` rynku'łódzkim nastąpi, lecz już nie w torżniczego w Tobolsku, 


tych rozmiarach, w jakich trwał on podj - 
l czas czynionych ostatnio przez kup 
f. "ców krajowych i zagranicznych zaku: 
| 4 pów. (B). 8 


|  Biurokrafyczny żołw 


zaniedbuje naipilniejsze 

s ET s E 
i W dniu wczorajszym p. wicewoje- 
i woda Ossoliński przyjął delegacje ko: 
misji pięciu, która interwenjowała w 


sprawie przyśpieszenia zrealizowania 
T "protokułów postrejkowych, 


| 


| się uwzględnienia żądań pracowników 
| miejskich. ` 

P. wicerofewadaiobiscat w sprawie 
tej wysłać pismo do ministerstwa spraw 
«wewnętrznych z prośbą o DERYS RZE 
nie tej sprawy. 

Następnie delegacja DOSI: spra: 
wę pozostających pod śledztwem ośmiu 
„pracowników tramwajowych, oskarżo: 
"mych o teror w okresie strejku. 
~ W odpowiedzi p. wicewojewoda wy 
| jaśnił, że sprawa leży w rękach proku- 
| :ratora, lecz p. wicewojewoda -porozi- 

mie się z. prokuratura, by i tę sprawę 
| przyśpieszyć. * : 


0 Kara w mae 


-za uchvianie się od Sba 
PRUęczenka roboników. 


' Fundusz: bezrobocia w Łodzi podej: 
| muje energiczną akcję, mającą na celit 
i ` kontrolę 'zakładów pracy, które uchy- 
! lają się od ubezpieczenia pracowników 
'na wypadek bezrobocia. 
"r Przekroczenia' takie karane będą 
| wysokimi grzywnami,. a kierowilicy 
i ‘tych zakładów — aresztowani, W zwią 
m zku z tym zaostrzona została akcja kon 
t 'trolma, która ustalić ma wszelkie uchy-|: 
lenia | uchybienia zakładów prący w 
tym „kierunku. (E). à 


YW 
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| Jeszcze niewiadomo, 


| | czy opiaty szpitalne 
- będą podwyższone. 


p -. Jak już donosiliśmy, udała się do WL 
f cewojewody Ossolińskiego a jecjalna dé- 
JA Jegcia. ZACH kasy ch ‘w. osobach: 

dn. Rapalskiego, Danie dławiczć Kuka | 
i dr, Łuby, 

W związku: z. tym pobytem donadis 
jemy się, iż p, wicewojew. Ossoliński za- 
interesował się wywodami WCAG, któ | 
ig Es ij zanalizowała skutki podwyż 

Ki opłat w szpitalach o 50 proc. s 

Podw yżka ta. dotknęłaby najszersze. 

rzesze ludności, to też zarząd kasy cho=: 


rych zgodził się li tylko na podwyższe- d 


R te tych opłat o 25 proc. 
p Z drugiej strony przeciwko takiej nad 
| miernej podwyżce przemawia też fakt, 
E % w szeregu miast opłaty te są znacznie 


uższe, ; 
| Wywody te zainteresowały p, wice- 
| wojewodę. ssolińskiego, który zajął się 


już dokładnym zbadaniem tej sprawy, po 

zładającej pierwszorzędne znaczenie dla 
| śecznictwa „prelekiego. 
| 3 Po zbadaniu tej sprawy przekaże ją 
4 zzojewództwo czynnikom miarodajnym, 
i. tak, że rozstrzygnięcie tego sporu i zała 
| A twienie sprawy opłat szpitalnych nastą- 
| . aw AA najbliższych. 


sk qli 
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putkownika Henryka Hryniewskiego, 
zamieszkałego obecnie w Rudzie Pabja- 
mickiej w pałącu p. R. Resigera, odgry- 
„|wającego rolę patrjoty polskiego w całej 
‘ftoi okolicy. 

Poczuwamy się do obowiązku podać 
do wiadomości ogółu charakterystykę o- 
soby p. Hryniewskiego, b. kata więź- 
niów politycznych w Toboisku, i roli, ja- 
ką on odgrywał na Syberji, a mamy ńa- 
dzieję, iż 


wszyscy b. katorżanie więzień syberyi- |- 


skich, 


tyczących którzy mieli możność poznać działalność 


P. Hryniewskiego jako też mieszkający 
poza Łodzią, zgłoszą swój protest do sto 
warzyszenła b. więźniów politycznych 
w Łodzi i potwierdzą oraz uzupełnią 
nasze zarzuty. 

Oto: garść przykładów z działalności 
p. Fryniewskiego: 


W roku 1910 naczelnik więzienia wi, 


Tobolsku, Diem:entjew, w zmowie z ów 


cezsrym inspektorem katorgi p. Hry- 


korpusie więziennym podkop, aby 
upozorować clięć ucieczki więźniów. 
Jako karę (chodziło o możność napi- 
sanią raportów) inspektor Hryniewski 
rozkazał 
wychłostać rózgami 23 więźniów poli- 
tycznych 

Wśród niżej podpisanych są ofiary 
Hryniewskiego, którzy odpokutowali nie 
zasłużoną karę ciężką chorobą i szpita- 
lem. 

P. Hryniewski otrzymał za wykrycie 
własnego podkopu 

medale z Petersburga. 

Gdy cała prasa liberalna Syberji gło- 
śno zaczęła domagać się śledztwa i ukró 
cenia samowoli kata Flryniewskiego — 
władza więzienna, nie chcąc dopuścić 
do śledztwa i ekspertyzy inżynierów, 
przyznała iż 

podkopu nie było, 

a cała ta sprawa polegała na omyłko- 
wym przyjęciu części muru, gdzie daw- 
niej była wentylacja — za wybicie pod- 
kopu. 
W roku 1911 nową wymyślono pro- 
wokację: chciano się pozbyć (wystrze- 
lać) więźniów politycznych i w tym ce- 
lu uplanowała władza więzienna uciecz- 
kę zbrojną, a mianowicie, w czasie pra- 
cy więziennej katorżan na podwórzu 
więziennym, służba więzienna 

porozrzucała naboje karabinowe 
za piece, pod deski stołów, nawet w chle 
by więźniów powkładano naboje. 

Pomysł szatański Hryniewskiego po- 
legał na tem, aby, gdy piec napalą, Wy- 
buchła podrzucona tam bomba i naboje, 


REZ APE 


Zjazd wojewódzki N. P. R. 


odbędzie się w Łodzi w nadchodzącą niedzielę. 


Głównym tematem obrad ma być stosunek 
„do przewrotu majowego. 


w aleda" odbędzie się w Łodzi 
wojewódzki zjazd , Narodowej Partji Ro 
botnięzej. 


Ze względu na ciężkie przesilenie 


jakie: partja ta obeenie przeżywa, wspol. 


mniany zjazd posiada dość ' poważne 
znaczenie. 

Publiczną jest: już” (dziś oim ta- 
jemnicą, że w N. P. R dokonał się ro- 


na tle różnic dzielnicowych. 
-Rozłam ten nie przybrał jeszcze 


GA: form ostrych, w każdym bądź razie 


złazd niedzielny będzie miał kolosalne 


A CM pod tym względem. 


związku z powyższym, zwróci- 
Miśmy. się do jednego z czołowych człon 
N. „ który w nastepujący spo- 

sób skreślił nam sytuację: 
— Właściwy rozłam istnieje jedynie 
na terenie województwa- poznańskiego 
u nas zaś BU MUSA socesjoni: 


stą jest poseł Waszkiewicz. 

Obecny zjazd jest nadzwyczajnym 
1 poświęcony będzie 

jedynie sprawle rozłamu. 
Potrwać ma jeden dzień, gdyż przy- 
puszczalnie w ciągu tego czasu powzię 
te zostaną decyzje i uchwały. 

Na zjazd przybędą delegaci z całego 
województwa łódzkiego oraz z głów- 
nego komitetu wykonawczego z War- 
szawy, poza tem jednak zaprosiliśmy 
jako gości, 
wszystkie zarządy wojewódzkie z całel 

ń Polski, 

Jakie uchwały zapadną, trudno obec 
nie przewidzieć wobec. rozbieżności 
zdań, którą zdołałem zaobserwować, w 
każdym bądź razie moge stwierdzić, że 
zjazd ten dla naszego ruchu partyjnego 
ma bardzo poważne znaczenie, ze 
względu na przełom jaki się ma w nim 
dokonać. Sum, 


10:——— 


D łyżkę strawy dla głodomorów. 


W dniu wczorajszym do naczelnikaowe dwa grosze od kiletu 


wydziału opieki społecznej przy urzę- 
zie wojewódzkim p. Wojclechow skiego 
zgłosiła się delegacja zrzeszeń praco- 
wn ików. umysłowych w Sprawie obia- 
dów "dla bezrobotnych pracowników 
umysłowych. 


- Obiady te pochłaniają sumę 15 tys. 
podczas gdy rząd daje na ten cel tylko 
10 tys., a ponieważ magistrat nie może 
dołożyć różnicy. postanowil przerwać 
wydawanie tych obiadów. 


Na propozycję, by bezrobotni płacili 
po 15 do 30 gr. za obiad, nie zgodzono 
się, gdyż przedstawiciele bezrobotnych 
wykazali, że jest to niemożliwe, nato- 
miast niewiadomo gdzie podziewają się 


'|Magistrat postanowił przerwać wydawanie obiadów 


tramwajo= 
wego, z czego byłaby się zebrała odpo 
więdnia suma na obiady. 

Po dłuższej dyskusji p, Woiciechow= 
ski obiecał przedłużyć wydawanie obia 
dów na dalsze 5 dni, a w międzyczasie 
przeprowadzona będzie ponowna kon- 
trola korzystających z obiadów, przy 
czem wielu zostanie prawdopodobnie 
zdyskwalifikowanych, a wówczas Wy- 
starczy zządowa kwota na te obiady 

Niezależnie od tego dejegacja związ- 
kowa postanowiła zwrócić się do pre 
zydenta miasta, jako przewodniczącego 
komitetu obywatelskiego pomocy bezro 
botnym, by wyjaśnić sprawę owych do 
datków dwugroszowych na bilety tram 
wajowe. (b), 


zorcy więzienni, rozpoczną strzelaninę i 
cały III korpus politycznych więźniów 
byłby wybity. 

Więźniowie przeczuli nieszczęście, ja: 
kie miało ich spotkać, 
wykryli całą tę prowokaciy 
i urządzili głośny protest. Wówczas ĉas 
ła zgraja sługusów carskich wraz z in- 
spektorem Hryniewskim na czele 
rzuciła się na bezbronnych więźniów, 


bijąc rózgami i zamykając wszystkich 
do ciemnych lochów (karcerów). 

W ten oto sposób inspektor Fryniew 
ski zdobywał sobie medale waleczności, 
któremi stale paradował, asmiędzy inne 
mi posiadał najwyższą nagrodę 

za uśmierzenie buntów 
więźniów politycznych. 

Moglibyśmy wiele podawać jeszcze 
przykładów. 

A w końcu jeden z obrazków, jak za- 
chowywał się inspektor Hryniewski w 
stosunku do polaków: 


W roku 1910 niżej podpisani zwrócili 


się do Hryniewskiego o zezwolenie pi- 
sywania listów do rodzin do Polski 
w jezyku polskim. 

Na to szorstko odpowiedział inspektor, 
aby na przyszłość z takiemi głupiemi 
rzeczami, nie zwracać się do niego, 
on nie zna żadnej innej narodowości, 
prócz rosyjskiej. 

Jeden z niżej podpisanych przesiedział 
wiele miesięcy w ciemnicy, gdy na żą- 
danie Hryniewskiego 

nie chciał się modlić za cara. 

A staruszkowi księdzu powstańcowi 
Fryniewski zabronił się widywać z 
więźniami polakami, gdy dowiedział się, 
iż ksiądz, starzec osiemdziesięcioletn|, 
przynosił więźniom wiadomości z wol- 
ności. 

Dziś p. Hryniewski paraduje w úni- 
formie emerytowanego oficera polskie- 
go i 
otrzymuje 400 złotych emerytury z ka. 

sy skarbowej polskiej, 

Inspektor więzienia katorżniczego, 
pułkownik carski, człowiek, który znę- 
cał się nad więźniami politycznemi, któ 
ry godność człowieka hańbił jak mógł i 
gdzie mógł, obecnie w spokoju 

udaje patriotę bogoojczyźnianego 
i sięga po zaszczyty obywatelskie. 

Cóż na to opinia społeczna? Gdzie pó 
zostaje sanacja moralna ? 

Racz przyjąć Sz. Panie Redaktorze 
wyrazy szacunku i poważania 

, "St. Martynowicz 
A. Szymańskł 
K. Wożniak 

Zgodność powyższego potwierdza 

Stowarzyszenie byłych więźniów po 
tycznych, oddział w Łodzi 

Prezes: St, Nowakowski 

Sekretarz: J. Lipski 
SEREK NAYES Z PUK TOTOFTSERI EWTN 


————— 


Rohofy publiczne 
nie będą teraz przerwa- 
ne, A 


Związek chrześcjański w osobie pan 
ny Piechotkówny interwenjował u wi- 
cewojcwody Ossolińskiego w sprawie 
zamierzonej przez magistrat przerwie w 
robotach publicznych już w dniu 18 bm 

P. wicewojewoda oświadczył, że 
magistrat ma środki do prowadzenia 
tych robót do końca miesiąca, a go da 
października, to urząd wojewódzk* sta 
rać się będzie o dalsze kredyty. œ 

Niezależnie od tego w rajbliższych 
już dniach rozpocznie się praca przy 
budowie dworca na polęsiu widzew- 
skiem į znajdzie zatrudnienie 2.500 r= 
botników. (b). 
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Początek $ 


Ilustracja 


TEATR MIEJSKI, 


Dziś, jutro i do niedzieli wieczorem włącz- 


ae zabawna, fineryjiu komedja salonowa „Nie-| SĄ 


dojrzały owoc” z Stefanją Jarkowską i Pelagją 

Relewicz-Ziembińską w głównych rolach kobie: 

cych oraz Janem Bieliczem, Kroikem i Fubisin- 

kiem w głównych rolach męskich, k 
Ceny zniżone — popilarne, 


TEATR POPULARNY. 

Cieszący się niesłabnącym powodzeniem kla 
syczny dramat Glińskiego „Dwie moce“, pozo- 
staje na afiszu jeszcze tylko kilka- dni. 

Jutro wieczorem „Dwie moce po cenach 
zwykłych, 


„Odeon i „Apollo. 


„Ręce do góry*! 

Po „Dorożce Nr. 13" z Lili Damitą dała nam 
„dyrekcja kino-tentrów „Odeon“ i „Apolo” prze 
cudne arcydzieło kinomatograficzne p. t. „Ręce 
do góry” z dobrym naszym znajomym Rajmun- 
dem Griffithem. 

Fabuła osnuta na tle wojen domowych Ame 
ryki z roku 1864 za rządów prezydenta Lin- 
polni, 

Obraz ten wytwórni „Paramout” jest pierw- 
śzorzędnej jakości 

Rajmund Griffith, amerykański Max Linder, 
swoimi kapitalnymi sztuczkami zachwyca licznie 


zebraną publiczność, Reżyserja oraz ujęcie akcji w) 


nie ustępuje największym światowym. filmom 


Przecudne zdjęcia z natury oryginalne kopalnie] $$ 
tota. oraz doskonała gru całego zespołu, pozo- 
stawiają po sobie niezatorie wrażenie, 


Lekarz-Dentysta 


"M. Aronson 


powrócił. 
Płotrkowska 101 tel. 27-14, 


10] 


LB 


a | 


-ILUSTROWANA REPUBLIKA". 


Reżyserja genjalnego 


Sergjusza 
Nadieżdina 
Przepyszna wystawa! 
Wyśmienita reżyserja! 


Porywająca gra! 


muzyczna pod dyr. p. 


Co należy czynić, by 


Czerwonka, czyli krwawa biegunka, 
przez Hikratesa, dezynterją zwaną, jest 
chorobą bardzo zakaźną, która się z łat 
wością przenosi z jednej osoby na dru- 


Zakażenie następuje przez zarazek, 
drobnoustrój obecnie już dobrze zbada- 
ny, który, tkwiąc na przedmiotach zaka- 
żonych dostaje się do naszego przewodu 
pokarmowego. > 

Choroba Kl in przeważnie wśród 
miesięcy upalnych, więc 

w lipcu, sierpniu, i wrześniu, 

w 3 do 10 dni po przyjęciu zarazka i to 
dość nagle wśród silnych bólów brzucha, 
częstych wypróżnień i dotkliwego par- 
c 


ia, 

Wypróżnienia początkowo wodniste, 
stają się potem śluzowe, ropiące, zawie 
rają w przeważnej ilości krew i z powo- 
du, że są niesłychanie częste, obejmują 
nikłą tylko zawartość. 

Objawy te są następstwem usado- 


wienia się zarazka w jelicie grubem gdzie | k 


powstają rozległe owrzo izunia, 


Jest też w wypróżnieniach 
na czerwonkę 


bardzo. znaczna ilość zarazków 
przez co wypróżnienia fe są materjałem 


3800006088063808 
A Dom Bankowy a 


T. BUNIMOWIGCZ 


— Bank Dewizowy — 


WILNO — Telegr. „Bunimowbank, 


załatwia INKASO na WILNO 
oraz wszelkie czynności bankowe, 


— Własna BOCZNICA kolejowa. — 


„Boczylca. danimowicza, Wilno”. 


chorych 


uniknąć tej nie 
choroby. | 


W rolach głównych: $ 
b. artysta teatru Stanisławskiego w Moskwie 


i urocza 


ZUZANNA 


Akcja odgrywa się na morzu i w teatrze. 


Leona Kantora. 


co chwilę, 


bezpiecznej 


i niełatwo daje się powstrzymać, 


Ateby 
e 


niem, na 


się uchronić przed ; 
ży przestrzegać następujących 
środków ostrożności, 


zakaże- 


1, Myć często ręce, a przedewszyst» 


kiem przed jedzeniem i zachować staran 
ną czystość ciała. p, 
2. Nie jeść owoców niedojrzałych, sa-|. 


łaty zielonej itd, a owoce dojrzałe przed 


spożyciem dokładnie obmyć i obrać. 


3, Środki żywności i napoje utrzymy» 


wać pod  nakryciem, by uniemożliwić 


dostęp muchom. 
4. Tępić muchy. 


5, Wodę z studni pić tylko przegoto- 


waną. 


6, Utrzymywać w domu ubikacje w| 


starannej czystości, 


7..Nie odwiedzać c 


horych na czerwon 


<: 4 
8. Przy wszelkich objawach chorobo | 


wych ze strony przewodu pokarmowego 
natychmiast zasięgnąć porady lekarza, 


9, Nie należy zatajać choroby, gdyż 
przez to robi się krzywdę sobie i innym | 


i dopuszcza się czynu karygodnego, 
10, Ponieważ w surowicy leczniczej 
przeciwczerwonkowej mamy lekarstwo 


zmniejszające niezawodn tężć 
choroby, przeto będąc chorym nie nale- 


ie 


ży opierać się zastrzyknięciu surowicy. 


Dentysta 


Rakiszski 


Zielona 6 | 


powrócił. | 


do dalszego zakażenia się I to tym wię- |i öter 
‘cej, że potrzeba wypróżnienia, połączona |f 
z nieznośnem parciem napada 


chorego || 
jest bardzo bolesna E 


Co ustyszymy przez radjo ` 
w piątek dn. 10-gò 


natężenie 


POTOPU | 


| 


Mis wielka 
premjera! 
Arcydzieło 
wytwórni 
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-. Koleżance naszej. Rali z powod | 2 
zgonu matki Jej kę Bob KROYRSM E 
TES TE EGN 


, 


wyrażają szczere współczucie 
Koleżanki abiturientki. 


dziś, 
| © września. My; 


PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 


15.00 — Komunikat gospodarczy. 

17.30 — Komunikat harcerski '  ; | 

17.55 — 29 odczyt z cyklu: „Najnowsza histo 

rja Polski“; wyzł. prof. Henryk Mościcki, 
18.00 — Odczyt p t. „Niewidzialne środki od« 

żywcze”, wygl. p. Alojzy Kaszyn. 

~ 18.30 — Program dla dzieci. 

19.25 — Komunikat rolniczy, 

'19.40 A „Rozmaitości, 

20.30 — Koncert wieczorny, 


(cóś 
P - 


PROGRAM STACJI ZAGRANICZNYCH. 
-- PARYŻ, fala 1750 m. 20.30 — Muzyka tanes * 


czna. k 
' "WIEDEŃ, fala 531 m. 19,30 — „Flet zaczaro 


wany. 


y RECZ 
RZYM, fala 425 m. 21,25 — Koncert muzya 
ki lekkiej. $ a ASA e 
PRAQA, fala 594 m, 20.00 — Koncert chóru 
Poerstera, A AL zka AE Podr Ja 
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12,000 zginęło w splenionych nurtach 


, 30,000 domów pod. wodą! 
118 miast zalanych przez 


Rozpęfane żywioły 
POTOPU 


Szczegóły jutro na ekrańie 3: 


NMIUSTROWANA RFPUBIIKA” 


Przed premjerąnaP 


wk 


omorskiej 


Ph Ojczulkowie miasta są z siebie bardzo zadowoleni. 
„Wypoczęci, pogodni, zaczną młócić sieczkę budżetową. 
Wywiad spółpracownika „Republiki“ z prezesem rady miejskiej p. dr. Bolesławem Fichną., 


Letnie ferje ojców naszego miasta! nej pracy i wówczas nawet 2, 3 razy ły- 
już się kończą i za tydzień odbędzie się| fodniowo odbywać się będą posiedze- 


pierwsze plenarne 
miejskiej. o 

W związku z tem, pragnąc zapoznać 
się z pracami rady  przewidzianemi na 
najbliższą przyszłość, zwróciliśmy się da 
prezesa rady, dr, Bolesława Fichny, któ 
ty udzielił nam następujących informa- 


posiedzenie rady 


Pda 


<. — Pierwsze plenarne posiedzenie ra- 
dy odbędzie się w dniu 16 bim. Właści- 
wa jednak pracą już się rozpoczęła, a 
mianowicie w komisji skarbowo-budże- 
towej. Ka 

Najważniejsza sprawa, jaka pójdzie 
na pierwszy ogień, i nad którą odbywać 
się będzie najistotniejsza dysktrsja jest 
— budżet na rok 1927, -` 
, — Magistrat budżet już opracował, 
przyśle nam go jednak dopiero 17 b. m. 
a to dlatego, iż nie zdąży wcześniej wy- 
drukować dostatecznej ilości egzempla- 
rzy. Wówczas zostanie zwołana komisja 
budżetowa, będą podzielone referaty i 
- rozpocznie się normalna praca, 

— Dążeniem mojem jest mówił dr. 
Fichna — by koniecznie jeszcze w bie- 
żącym roku uchwalić budżet cia r. 1927, 
Pod tym względem jest dużo braków, a- 
le są i postępy: Gdy nprz. budżet na rok 
1924 został uchwalony dopiero w lipcu 
1924 r, na rok 1925 — w marcu 25 r., 
na rok 1926 — już w lutym 1926 r. 

Obecnie chcę i mam niepłonną nadzie 
ję że uda mi się to przeprowadzić, by 

do 1 grudnia 
budżet całkowicie został załatwiony za- 
równo przez komisje, jak i plenum rady, 

| A pozatem są sprawy drobniejsze 
gdyż nic poważniejszego narazie nie prze 
widuje normalny tok pracy. 

' Przekonany jestem, że sprawa kana- 
lizacji wypłynie z pewnościa ponieważ 
została ona załatwioną przez władze nad 
zorcze o 
wbrew radzie miejskiej, 
jak nprz. kwestja płac, które przez radę 
zostały ustalone na zł. 5 —5.20 dziennie, 
pódczas gdy władze obniżyły je do zł. 
4.60. | 

„Posiedzenia będę zwoływał co drugi 
tydzień, nie zawakam się nawet urzą- 
dzić dłuższej przerwy, by nie utrudniać 
prac komisji. 

— Po uchwaleniu jednak budżetu 
przez komisję, przystąpimy do energicz- 
PORT" PUCTTWETZAORPTYFERSTWETA KERITI 
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- Próba włamania 
-do fabryki Szaiblera 
1 Grohmana, 


Nocy ubiegłej dozorca fabryki Szaj- 
blera i Grohmana przy ulicy Emiliji 25 
zauważył dwuch osobników mianipulu- 
jących przy murzu.. ` 23 

Na widok dozorcy nieznajomi rzu- 
pili na bruk tomy żelazne i poczęli szyb 
ko uciekać. 3 y 

«Nie mając żadnych wątpliwości, iż 
ma do czynienia z włamywaczami, do- 
zorca zaalarmował gwizdkiem policję. 
Po kilku minutach przed fabryką zja 
wil się rzeczywiścię posterunkowy, któ 
ry udał się w pogoń za złodziejanii, 

-Dogoniwszy ich, zażądał, by się za- 
trzymali. KOPY 
` „Ponieważ złoczyńcy nie spełnili roz 
kazu strzelił do nich z rewolweru | zbli 
żywszy się szybko, aresztował ich. 

Sprowadzono ich do komisarjatu 
gdzie okazało się, iż byli to Antoni Biel 
szyk | Stanisław Kaczmarek. 

- „Jak ustalono, włamywacze wyboro- 
wali znaczny otwór w murze fabrvcz- 


fw chwil, gdy spostrzegł ich do- 
Borca nelłowra!! dostak sia do wrmotrza 


"PPM g 


nia, 

— A czy p. prezes nie przewiduje ro- 
związania rady, zgodnie z wnioskiem 
zgłoszonym przed ferjami przez tc 
socjalistyczne? 


EWENEZE a 


— Nie. Tego nie przewiduję. Rozu- 
miem doskonale, że jest to gorącem ży- 
czeniem opozycji, sam również uważam, 
że nie możemy trwać bez końca, ale o- 
becnie 

o rozwiązaniu nie może być mowy. 

Może nas rozwiązać rząd z przyczyn 


Apel do premjera Bartla 
Robotnicy domagają się obrony 


'1i opieki rządu. 


W dniu wczorajszym w sali polskich 
związków zawodowych odbyło się nad- 
zwyczajne zgromadzenie delegatów fa- 
brycznych i poborców związku zawo- 
dowego „Praca“. 

Na pówyższe zebranie przybyło 400 
delegatów łódzkich fabryk. 

P. Kazimierczak na wstępie zako- 
munikował zebranym, iż ze względu na 
stały wzrost drożyzny związki zawo- 
dowe zmuszone były wystawić nowe 
żądania podwyżki płac w przemyśle. 

Przemysłowcy już obecnie, przed 
przystąpieniem do pertraktacji, podno- 
sza alarm, że kiedy przemysłowi świta 
nadzieja lepszej przyszłości, to robotni- 
cy przez wystawienie nowych żądań, 
które mogą się odbić na kalkulacji, unie- 
możliwią eksport towarów na rynki za- 
graniczne. 

Wywody powyższe przemysłu, zda- 
niem p. Kaźmierczaka k 

są tendencyjne I niesłuszne. 
Jeżeli wziąć obliczenia z lipca i sierp 


nia 1924 roku i porównać je z wylicze- 


niami z lipca i sierpnia r. b., to za pie- 
niadze zarablane przez robotnika w 1924 
roku może on kupić obecnie tylko 50 
procent tego, co mógłby kupić w 1924. 

Niesłuszne jest twierdzenie przemy- 
słowców, że płace robotnicze odgry- 
wają największą rolę w kalkulacji, bo- 
wiem płace te są nader znikome. 

Następnie p. Kaźmierczak poddał o- 
strej krytyce działalność rządu, który 
nie ckazuje dostatecznego zainteresowa- 
nia sprawami robotniczemi. 

W licznych swvch oświadczeniach 


preinjer Bartel zapowiadał różne projek- 
ty walki z drożyzną, tymczasem do tej 
pory nic nie uczyniono, a drożyzna się 


wzmaga, 

Sanacji finansów państwowych nie 
można przeprowadzać li tylko kosztem 
żołądków sfer pracujących. 

Kiedy przemysł otrzymuje różne ul- 
gi podatkowe i rząd żywo się interesuje 
potrzebami klas posiadających, czego 
dowodem są liczne konferencje z przed- 
stawicielami przemysłu i handlu, to 

o robotnikach się nie myśli. 

Po dyskusji uchwalono następującą 
rezolucję: 

Ze względu na ciężkie położenie sfer 
robotniczych m. Łodzi, ci ostatni zmu- 
szen byli wystąpić z żądaniami podwyż 
kowemi. Gdyby przemysłowcy na po- 
wyższe żądania dali odpowiedź odmow- 
ną, to zebrani uchwalają przenieść cał- 
kowitą akcję na teren Warszawy, spe- 
cjaliie zaś będą interwenjować u pre- 
miera Bartla. 

Gdyby interwencja premiera nie od- 
niosła skutku, to zebrani upowdżniają 
zarządy związków do wszczęcia wspól- 
tej akcji strejkowej po porozumieniu 
się z innymi związkami. 

2) Zebrani domagają się od władz 
rządowych wszczęcia energicznej walki 
z korupcją panującą wśród wyższych 
urzędników. 

3) Zebrani domagają się wszczęcia 
energicznej walki przez.władze rządowe 
zc wzrastającą z dnia na dzień drożyz- 
ną, która kroki sanacvjne rządu może 
zniweczyć, (0) 


6 lat ciężkiego więzienia 


za puszczanie w obieg fałszywych pieniędzy. 


W początku kwietnia do sklepu ma- 
sarskiego w Pabjanicach należącego do 
H. Miatkowskiego, przyszła jakaś kobie- 
ta, kazała sobie dać 2 kilo słoniny i za- 
płaciła banknotem 50-złotowym. 

Ponieważ sklepowa nie miała reszty, 
chciała iść do sąsiedniego sklepu zmie» 
nić, ale nieznajoma oparła się temu i ka- 
zała sobie zwrócić baknot. j 

To zachowanie~się nieznajomej wzbu- 
dziło podejrzenie sprzedawczyni, to też 
niezwłocznie po przyjściu do sklepu zna- 
jomego, Jana Orłowskiego,- opowiedzia- 
ła mu o wszystkiem. 

Orłowski, obserwując . nieznajomą, 
zauważył, że jest ona w towarzystwie 
innej kobiety, jak się później okazało He 

eny Andrzejczakowej, i że obie udają 
się w kierunku tramwaju łódzkiego. 

Na przystanku tramwajowym, Orło- 
wski zameldował o tem posterunkowe- 
mu, który zatrzymał obie kobiety i pod- 
dał je rewizji, 

W koszyku, który niosła Andrzej- 
czakowa znaleziono kilka funtów słoni- 
ny, kiełbasy, mięsa oraz... 

ilka paczek drobnych pieniędzy, 

Ponieważ każda z paczek zawierała 
47 lub 48 złotych, posterunkowy domy- 
ślił się, że jest to 

reszta z banknotów 50-złotowych, 

Wychodząc z tego założenia, poste- 


|zunkowy udał się do kilku masarń i u 


każdego z ich właścicieli znalazł 


Jak ustalono puszczaniem w obieg| Plackową po poz 


| _ fałszywe 50-złotowę banknoty, 
tałszywych banknotów  zajmowału riel dieżkiego więzienia, 


cztery młode niewiasty Stefanja Siewier 
ska, Helena i Zofja Andrzejczak i Zofja 
Placek, które proceder ten TERRA 
na szeroką skalę, ` 3 

Pierwsze trzy z „paczki” powyższej 
zosłały aresztowane i w grudniu ubiegłe 
go roku sąd skazał jea Helenę Andrzej- 
czakową na 6 lat ciężkiego więzienia Zo 
fję Andrzejczak i Stefanje Siewierową 
na 4 lata, 

Plackowa zdołała zmylić ślady i 
przez dłuższy ukrywała się przed poli- 
cją. 

Mimo to jednak przed kilku miesiąca 
mi ujęto ją w Kaliszu 
i sprowadzono do Lodzi. 

W dniu wczorajszym Plackowa zna- 
lazła się na ławie oskarżonych sądu okrę 
gowego, który sprawę tą rozpatrywał 
pod przewodnictwem sędziego Arnolda, 
w asyście sędziów Illiniczu i Moczulskie 


0. > 

Plackowa, młoda przystojna brunet- 
ka, elegancko ubrana, nie przyznaje się 
do winy twierdząc, iż 

nie była nawet w Pabjanicach. 

Świadek funkcjonarjusz urzędu sled- 
czego Stefankiewicz, który prowadził 
dochodzenie na zlecenie komisarza Do- 
mańskiego ustala jednak niezbicie ) jej 
udział w puszczaniu w obieg fałszywych 
pieniędzy. 

Prokurator Feit w przemówieniu 
swem domaga się dla niej surowej kary. 

Sąd po rozpatrzeniu sprawy skazał 
u praw na 6 lat 

as, 


natury politycznej, ale niema powodów 
natury wewnętrznej, dla których mieli- 
byśmy się rozwiązać sami 

Ustawy o samorządach wyłączone 
są wprawdzie z pełnomocnictw rządo- 
wych, przekonany jednak jestem, że w 
najbliższym czasie sejm je uchwali, jeśli 
nie w czasie jesiennej, to wiosennej se- 
sji Byłoby więc nielogicznem, gdybyś- 
my nie wzięli pod uwagę względów na- 
tury materjalnej i chcieli dwa razy urzą- 
dzać wybory. Jest to rzecz bardzo kosz- 
towna i najzupełniej obecnie zbędna, 

— A zresztą jest wielka różnica po- 


| między nami a warszawską radą miej- 


ską. Tamta jest zdekompletowana, ist- 
nieje bowiem od 1919 roku, nie może 
więc energicznie i sprężyście pracować, 
podczas gdy 
my pracujemy sprawnie 

i chyba nic nam zarzucić nie można, 

— Czy była choć jedna rzecz, którą 
niewłaściwie załatwiliśmy? 

—Wiele nawet rzeczy! — rzucamy 
w odpowiedni — a przedewszystkiem 
chociażby sprawa elektrowni, 

— (o do elektrowni, to nie uważam 
byśmy tak bardzo niewłaściwie 
pili, 3 

Materjał bowiem, jaki nam przedsta- 
wiono, kazał nam ze spokojnym sumie- 
niem tak, a nie inaczej, tę sprawę załat- 
wić. Być może że nas wówczas zasugge- 
stjowano, pewne braki już obecnie sam 
widzę, ale mimo to uważam że 
inaczej załatwić sprawy mie można było, 

— Gdyby bowiem opozycja, która nie 
chciała w żaden sposób dopuścić do no- 
wej koncesji, wysunęła projekt wykupu 
elektrowni, przez miasto a nie pozosta« 
wienia starej koncesji, poparłbym ją w 
całej rozciągłości i być może nie dopuścił 
do takiego załatwienia sprawy, choć 
wątpię czy znaleźlibyśmy potrzebne do 
tego kapitały. 

— W każdym bądź razie, z całą sta: 
nowczością mogę powiedzieć, że 


złej woli z naszej strony w tem nie było, | 


— Fachowcem nie jestem, zapatry« 
wałem się na to, jako obywatel miasta, 
musiałem więc poprzestać na tych da- 
nych, których dostarczył mi magistrat. 
W owym czasie miałem pewność, że TO- 
bię dobrze. 

Na tem zakończyliśmy naszą rozmo= 
wę. Sum, 


-M 


pa "a 


NA ZJAZD PRZEGIWGRUGLI- 
CZY 


wyjechała delegacja łódz- 
kiej kasy chorych. 


Wczoraj rano wyjechali do Lwowa 
z ramienia łódzkiej kasy chorych: na- 
czelny lekarz kasy dr. Kłuszyński j dr 
Rejterowski. 


Wezmą oni udział w odbywałącym 
się tam 11, 12 I 13 b. m. zjeździe prze- 
ciwgruźlicznym, na którym centralnym 
punktem obrad będzie posiadająca nie- 
zwykłe doniosłe dla Łodzi znaczenie 
sprawa zapobiegania gruźlicy | zwal- 
czania jej w kasach chorych w ramach 
ustawy o zabezpieczeniu na wypadek 
choroby. 

Przedstawiciele łódzkiej kasy cho- 
rych wezmą również udział w. otwarciu 
urządzonej wraz z Il zjazdem przeciw- 
gruźlicznym wystawy przeciwagruźlicz 
nej, na której Łódź godnie będzie repre- 
zentowana,  nadsyłając znaczną ilość 
ciekawych eksponatów, przygotowa- 
nych przez robotniczy wydział wychoe 
wania dziecka (F) 
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(LISTR. REPUBLIRA 
Łódź 
[0 września 1926 


Szkodliwe złudzenia. 


„Nie może być mowy o prospero- 
waniu kraju, gdzie rząd więcej wydaje, 
aniżell ściąga należności do kas skar- 
bowych'. 

Z łódzkiej mowy prol. Kemmeręra., 

Sukcesy naszego przemysłu i handlu 
odwrócity uwagę społeczeństwa od 
spraw finansów publicznych. 

Machnęliśmy mł nie ręką, mówłąc 
sobie, że jakoś to będzie. Kłopot odda- 
liśmy wyłącznie ministrowi skarbu. 

Zdaje się zapomnieliśmy, że finanse 
publiczne są najistotniejszym współczyn 
nikiem życia gospodarczego kraju. 

Tymczasem na horyzoncie skarbo- 
wym w dniach ostatnich ukazały się 
chmity. 

W związku z zakończeniem prac mił- 
uisterstw koło sporządzenia budżetu na 
czwarty kwartał bleżącego roku i w 
związku z pracami przygotowawczemi 
do budżetu na rok 1927 poczęły oblegać 
bardzo niepokojące wieści. 

Dobrze zorjentowany w tem co się 
dzieje w obecnych czasach na ullcy Ry 
marskiej, „Czas* krakowski doniósł, iż 
kredyty budżetowe dla niektórych resor 
tów napęczniały do kolosalnych rozmia- 
rów. Tę samą wieść potwierdziły inne 
poinformowane dzienniki. Jeden z nich 
przyniósł informację, głoszącą, iż w mł- 
nisterstwie skarbu pewne czynniki prą. 
do tego, aby roczny budżet Polski usta” 
lié na kwotę 1,500 milionów złotych pas 
rytetowych to jest około 2,500 miłjonów. 
złotych obiegowych. 

Wiele przemawia za tem, iż przyto- 
czone wersje może nie w pełni ale w pe 
wnej części przynajmniej odpowiadają 
prawdzie. 

Rząd wydatnie podnłósł uposażenie 
oficerów i niektórych grup podoficerów. 

Na żądania podwyżkowe funkcjona= 
riuszów kolejowych rząd wprawdzie od 
powiedział „nle“, ale odpowiedź swą u- 
zupełnił komentarzem według którego 
zyskają systematyczne podwyżką pra» 
cowmicy państwa nie tylko jednej grupy, 
kolejarze, ale wszyscy, 

Niewątpliwie trudno nie zgadzać się 
g rządem w tym puskcie, że oficerowie 
| urzędnicy muszą mięć za co jeść; do- 
brze uposażony oficer I urzędnik są O= 
stoją zrównoważonego bytu państwowe 
go. 
Atoli skoro chcemy wydawać jedną 
ręką, wartoby drugą oszczędzać, Tak 
jak, zdaje się, dzisiaj rzecz się przed. 
stawia, resortowe aspiracje wydatko- 
wania wzrosły, bez kompensaty wszak- 
że w równólegle rosnących zamiarach 
oszczędnościowych. 

Wszystko to na rachunek powłększo- 
nych—w przewidywaniach—dochodów, 
Obecne prosperowanie ekonomiczne 
kraju zachęca do równoważenia sum 
budżetowych preliminowaniem powięk= 
szonych dochodów, ale kto wie, czy za- 
checa słusznie. Jeżeli istotnie sytuacja 
kraja polepszyła się to duża doza powo- 
dów leży w wyjątkowej koniunkturze, 
która na zawsze się nie ostol, a również 
i w tem, że CIĘŻAR PODATKOWY, LI- 
CZĄC W PARYTETOWYCH ZŁO- 
TYCH, ZELŻAŁ. 

Jeżeli ten ciężar przywróciny do sta 
nu dawnego, albo f nawet powiększymy 
boć i na to się zapowiada — znów zata- 
mujemy oddech warsztatom pracy. 

Na usługach koncepcji, według któ- 
rej minimum egzystencji naszego pań- 
stwa określa się na 1,5 miljarda zł. pa- 
ryt, ukazały się juź przeróżne obliczenia 
opertjące hipotetyczną sumą majątku 


narodowego t Jego rentowności. Obli- 


czenia te ukazały słę jeszcze za czasów 


Wł. Grabskiego, a pokutują po dziś dzień 
Cała bleda, że o hipotezach, na któ. 
rych się opierają nie można powtórzyć 


za Archimedesem, iż ule są zmyślone. 


KURJER HANDLOWY 


REKORD PRODUKCJI WĘGLOWEJ 


nie znajduje odpowiednika w rekordowej 
sprawności kolei. 
W Anglii chętnie płacą więcej za apee 
polski, niż niemiecki i belgijski. 


(Korespondencja własna „Republiki”.) 


Katowice, 9 września. 

Jesi powszechną tajemnicą, że w 
chwili obecnej węgiel jest podstawą sa 
nacji gospodarczej Polski. 

Produkcja węgla na polskim Śląski 
wyniosła w sierpniu 2.500.000 ton. Jest 
to produkcja rekordowa j równa się pro 
dukcji 1913 r. Z tej sumy wysłani 
2.095.000 ton. z czego na rynek krajo 
wy 496 tys. a ną rynki zagraniczne 
1.599.000. 

Dziennie wydobywano w sierpniu na 
polskim G. Śląsku 102.300 ton. Władze 
kolejowe dostarczyły wagonów do wy 
syłki węgla w ilości 216.937. Zarobki rc 
botników w sierpniu w górnictwie wy 
nosiły 12.045.000 zł, podczas gdy w 
kwietniu wynosiły 7.367.000 zł. 

Są to cyfry tak Świetne, że dopraw 
dy Polska ma się czem chlubić. 

Pozatem wartość wywozu naszego 
przekracza stanowczo ramy konieęcz 
ności, wywołanej strejkiem anglelskim 

Wyraża się to w tem, że kiedy za 
węgiel amerykański lub westfalski pła 
cono 40 do 44 szylingów za tonę, węgie 
polski ZARA nabywców po 46 do 48 
szylingów, Natomiast weęgtel z Belgi 
niejednokrotnie spotykał się z ostrą 
krytyką. Twierdzono, że dostawcy 
belgiiscy zbywają w Anglji gorsze ga- 
tunki węgla, rezerwując lepsze gatunk 
dla swych stałych odbiorców. 


Polityce belgijskiej trzeba przyznać] kich 


słuszność | nasz eksport węglowy powi 
nien zwrócić baczną uwagę na te ryn 
ki, których zdobycie na stałe zapewn 
węglowi polskiemu wieloletni zbyt. Acz 
kolwiek obecny streik anglelski skończy 
się już w najbliższych tygodniach, RE 
można jednak nie widzieć olbrzymie! 
korzyści, jakie polski przemysł węglo 
wy już odniósł į jeszcze odniesie w przył 
szłości. Korzyści te są nie tylko mą 
terjalne, ale jest jeszcze 

zysk moralny, 
mianowicie ten, że jeden z najpoważnie 
szych przemysłów polskich zdał dzisia 
egzamin ze swej żywotności, zdolność 
organizacyjnej i zalmponował skutecz 
nie całemu światu. 

Tyle o produkcji I sprzedaży węgla, 
O wiele gorzeł przedstawia się trán“ 
sport. Jeśli G. Śląsk odczuwa pod tyn 
względem poważne braki, to Zagłębie 
Dabrowskie znajduje się w  syiuaci 
wprost bez wyjścia. 

Opierając się na zapewnieniach ko 
lei o wzmaganiu się sprawności prze 
wozowej kopalnie węgla w Zagłęb'u na 
wiązały stosunki z llicznemi odb'orcam 
zagranicznemi i pozawierały z nimi obt 
wiązijące kontrakty, licząc na zwięk 
szenie wagonów na wrzesień. 

Tymczasem koleje, miast zwiększyt 
zmniejszyły przydziały wagonów na 
wrzesień, stawiając Zagłębie Dąbrow 
skle w położeniu niesłychanie trud 
nem 

Zamówienia ANARE AEEA muszą byt 
wykonane nie tylko ze wzgl. na obowie 
zujące kontrakty, lecz dlatego również 
iż zamówione w portach na odbiórkę wę 


gia okręty Ilczą sobie bardzo wysokie 


kary za postój. Zagłębie i w tym Wy- 
padku jest też poszkodowane, gdyż ko 
leje niemieckie liczą kopatniom górno 
śląskim daleko niższe taryfy przewozo 
wę, niż kopalniom dąbrowskim. Te 
same trudności stawia kolej przy dosta 
wie węgla w kraju, na czem cierpi np 
Warszawa, gdzie coraz trudniej o wę 
KOARTE ONET E AŁCANESAC A 
Żaden rozsądny człowiek w Polsce 
nie uwierzy aby przy pełnem nawet uru- 
chomieniu i rentowności naszych war- 
sztatów produkcji z dochodu dało się 
wycisnąć rocznie 1,5 miljarda zł. pary- 
tetowych na państwo — a w konsekwen 
cji — jakąś trzecią część a więc pół mi- 
ljarda na samorządy, czyli ogółem 2 bi- 
te miliardy parytetowych złotych. 
Optymizm optymizmem, ale zaślepie 
nia musimy. unikać, Raz już sparzyliś- 


sig, sa 


gie. W poważnej sytuacji znalazł się 
przemysł łódzki zwłaszcza przemysł 
włókienniczy, który od miesiąca już o- 
trzymuje nieznacziie ilości węgla, a do- 
chodzi do tego, że transporty węgla po 
krywały zaledwie 5 proc. zapotrzebo- 
wąnia. Na reklamacje przemysłowców 
zwrócone do reprezentantów kopatń, ci 
ostatni oświadczyli, iż wina za ten stan 
rzeczy spada w pierwszym rzędzie na 
dyrekcje kolejowe, które uniemożliwiły 
przejazd węgla drogą na Śląsk — 
debzie. 

Na stosunki te musi być zwrócona 
baczna uwaga. P. premier Bartel, sam 
specialista kolejowy. winien energicznie 
ująć sprawę w swoje dłonie. 

Dr. I. W. K. 


DOSTAWA WAGONÓW. " 
Polska Agencja Telegraficzna, | 


Warszawa, 9 września. 

W ostatnich dniach polskie koleie 
państwowe otrzymały już pierwsze par 
tie wagonów towarowych wypożyczo= 
nych przez zarząd kolei polskich w pry 
watnych towarzystwach kolejowych au 
strjackich | czeskich. 

W dniu dzisiejszym udają się łnżynie 
rowie kolejowi z dyrekcji krakowskiej 
do granicznei stacji kolejowej Studenka 
gdzie nastąpi odbiór wagonów czes- 

W ten sposób wobec zbliżającej się 
kampanji jesiennej i eksportu węgla, ko 
ele polskie starają się zapobiec brako- 
wi waconów.. i 


WĘGIEL DLA KONSUMCJI WE. cy 


WNĘTRZNEJ.. 
Polska Agencja Telegraficzna. 


Warszawa, 9 września. 


dzo duży, Na aukcji amsterdamskiej,z dnia 2-go. * | 


ILUSTR. REPUBLIK 
Łódź 
10 września 1924 


Kandel kolonjalny. 


Kawa i herbata. f 


Kawa: Tendencja na rynku kawy jest niepewne i 
Poszukiwano żnows- brecważnie  grubo-ziarni. | 
stych, drobnych  Santosów, które też w cenie 1 
mogły się utrzymać, gdy tymczasem tańsze Sami 
tosy oraz Rio spadły o sh, 1—, Mimo to na 
rynku światowym uważają pozycję Brazylii. za 
dość pewną. Spodziewają się, że na jesien zno 
wu ceny przyciągną tembardziejj że konsum 
wobec niepewnego stanu od zakupów się wstrzy 
muje i na wszystkich rynkach, poza Brazylia 
zapasy nie są duże, 

Kawy środkowo .- Elaka Aei SĄ” kp 
dość mocno, a nawet częściowo ceny jeszczę 
wzrosły, I tutaj poszukuje się przedowszyst= 
kiem grubo-ziarnistych i ciemno-niebićskich kaw 
Różnica ceny między Santosem a rar ka 
wami jest coraz większa. » ha 


Herbata; Rynek herbaty znów RR wzmóce 
nil. Indyjskie bzrhity ną osłatniej aukcji londyń. 
skiej znowu się podwyższyły, Nawet tańszą gas 
tunki, które dotąd były zaniedbane, osiągnęty 
dość dobre ceny. I w tym tygodniu płacono za 
najlepsze Darjcelingi ceny niebywałe, co stwićr= 
dza fakt, że np. za jedną partję, którą maklerzy 
taksowali na sh, 5m— zapłacono na aukcji sb, 7-4 


Celjońskie ' harbiy również p: zmian — 
mocne. 


Na Jawą i Samatrę tówajcż Aih był bare 


poszukiwano przedewszystkiem herbat z. do- 
brym liściem, ża które płacono częściowa o; A 
5—8 centów wyższe ceny. 1 
Obroty. w chińskich herbałach były w tych, q 
dniach dość dobre. W. chińskich hetbatach spó! h || 
dziewają się znaczn 1j. podwyżki z tego, powodu, E 


'że w Honkong z powolu rewolucji w Chinach 


przerwano załadowanie, ZJ U 


w p 


Stabilizacja GEN Ata: || 


Warszawski korespondent Handlowy, 
ci: ZASOBY, ra W | 
y złarńa na g ełdzie z żówej. 
się już ostatecznie. Za żyto pla“ | 
cą 32 złote, za pszenicę 48 Zł. jeczmień” f 
31—32 zł. owies. 30; zły = i ret 

Wedle informacji BA w ko: 


Na konferencji. która odbyła się w| łach rolniczych, ceny obecne utrzymają 


|ministerstwie kolei w sprawach węglo- się aż do zbiorów w roku 1927. 


wych, poruszona byla, między innemi|  Podaż zboża wzmogła się ostatnio i 

snrawa zmniejszenia się dostaw węgla| Po ukończeniu robót poliiyćh spodzie- . 

dla odbiorców krajowych. + wane jest zwiększenie się ej R żyta: 
Należy zaznaczyć, że kopalnie pol- zagranicę. 


skie nie wykonały w całości swoich zo 
bowiązań wobec kolei polskich, o ile 
chodzł o dostawę zamówionego węgla 

} I tak do sierpnia rb. kopalnie zagłę-| 
t- dabrowskiego zalegają w dosta» 


wach węgla dla kolei w ilości 19.00 ton| "em się równowagi cen, > f i 


zaś kopalnie górnośląskie w ilości 37|. 
tysięcy ton. 


Fala podwyżek a 


Podczas, gdy w ciągu ostatnich nędz 


nych miesięcy mówiło się ciągle o osz- 
czędnościach, obecnie, 
burza, rozpoczyna się znów fala wydat- 


ledwo przeszła 


ków i podwyżek. Prowizorycznie obli- 


czany jest budżet na 1750 miljonów. pod 


czas gdy wiadomo, że absolutnie nie 
możemy znieść większego ciężaru, anl- 
żeli 1200 miljonów rocznie. 


Pozatem trzeba wskazać na błędną |siłą na wysokim kursie i nadal mia ten- 
politykę apo Pierwszy błąd adi SARKOWA, 


Polepszenie sytuacji w Łodzi 


` w zwierciadle prasy wiedeńskiej. 


W prasie zagranicznej od paru tygo- 
dni ujawnia się zainteresowanie postę- 
pami przemysłu łódzkiego. 

Oto co pisze, mniej więcej dokładnie 
o sytuacji łódzkiej „Nene Freie Presse" 
z dnia 8 września r, b.: 

Położenie polskiego przemysłu włó- 
kiennńiczego wykazuje znaczną poprawę 
od niedawnego czasu. Odnosi się to 
zwłaszcza do przemysłu bawełnianego, 
w którym niektóre fabryki pracują na- 
wet na dwie zmiany. 

W wełnie najlepiej powodzi się tkal- 
niom kamgarnowym, których towar 


ewszystkiem idzie ną 


j A Bd) me! KUMA 24% i 
w Astalik czasach jednym z EEEE j 
kłopotów naszego życia gospodarczego była 
stała zwyżka cen. zboża, porroos zachwia: | 


Dlatego wiadomość o stabilizacji cen A? 1 
powiłać trzeba z saba ulgi, ; Å 


popelniony byt, gdy rząd zezwolił na „Al 
podwyższenie ceny węgla, «3o 2 k 

mimo doskonałego stanu przemysłu wę+ | 

glowego. Teraz znów górnicy domagają f 

się podwyżki plac. Podniesienie tar UB 

kolejowych oraz telefonicznych može ; 

być sygnałem do PADRE podwyżek. A 

jednak mówi s GA bardzo mogno o ty 

ewentualnościach. Drożyzna idzie E 

rę, miimo; iż dolar trzymany: jest tyko 


(zwlaszcza do Rumunji), Jest Baia m 
że obecna konjunktura utrzyma się dzię 
ki widokom rozszerzonego eksportu“, /* 
'Poczem następują szczegółowe dane _ | 
cyfrowe o stanie zatrudnienia w Łodzi, « | 
o rozmiarach eksportu z uwzględnie- A 
niem krajów przeznaczenia transportówy a 
o widokach handlu z Rosją. Informacje ; | j | 
te są całkiem dokładne i Leki: AKA ti f | 
jace sytuację. LĄ | 
Notatki tego. typu w poważnych A hii 
zetach gospodarczych, podkreślające ko. 
rzystny stan interesów łódzkich są 0% 
czywiście dla SA ra H p 


Świetna sytuacja przemysłu trykotażoweśo. 
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Fabryki wyrobów trykotażowych uruchomione są nieomal całkowicie. =» Spożycie we- 


wnętrzne rośnie,—Starania 


Obecny zimowy sezon, mający wyjąt 
kowo pomyślny przebieg w najęłówniej- 
szych gałęziach łódzkiej wytwórczości 
— w wełnie i bawełnie, przyniósł rów- 
nież ogromne ożywienie w przemyśle 
trykotażowym, którą przeszło od roku 
przeżywał wyjątkowo ostry kryzys. 

Jak to już w swoim czasie szczegó- 


łowo podawaliśmy, zupełnia martwota. 


w handlu oraz masawe upadłości firm 
wytworzyły dla miejscowego przemy- 
słu trykotażowego wprost 
beznadziejną sytuację, 
która pozwalała przewidywać formalny 
jego upadek. Dla uprzytomnienia sobie 
okresu poprzedzającego obecny sezon, 
dosyć wspomnieć, że do sierpnia więk- 
szość łódzkich fabryk była zupełnie u- 
nieruchomiona, a cały dorobek z ubie- 
głych tranzakcji stanowiły pliki 
bezwartościowych protestów, 
z wystawienia zlikwidowanych firm. — 
W początku sierpnia nastąpiła raptow- 
na zmłana konjunktury, która otworzy- 
ła przed omawianą gałęzią łódzkiego 
przemysłu jaknajpomyślniejsze horo- 
skopy. 

Zasadniczo sezon zimowy w gałęzi 
trykociarskiej rozpoczął się, podobnie 
jak to miało miejsce w handlu wyroba- 
mi wełnianemi, - 

z poważnym opóźnieniem, 

Pierwszemi zwiastunami nadchodzą- 
cej poprawy były masowo nadchodzące 
zamówienia, W ciągu sierpnia raptow= 
nie wzmożony popyt nie mógł być za- 
spokojony, gdyż fabryki tutejsze zupeł- 
nie nie były przygotowane do sezonu i 
rozpoczęły swą działalność jednocześnie. 
z poprawą konjunktury. 

Zaznaczyć z naciskiem należy, że od 
początku sezonu 

, konsumpcja rynku stale wzrasta 

I jedynie w bieżącym tygodniu uległa 
pewnemu zwężeniu na skutek okresu 
żydowskich świąt i zapanowaniu cie- 
płych pogód; które, jak zwykle w sezo- 
nie zimowym, wywierają deprymujący 
wpływ. 

Na wzrost konsumpcji poza przyczy- 
hami natury ogólnej (zwiększenie się si- 
ły kupczej szerokich warstw właściań- 
skich) wpływa w pierwszym rzędzie 
zupełny brak na rynkach krajowych wy 
robów trykotażowych. 

Brak ten spowodowany jest oczywi 
ście tem, że od roku już odbiorcy nie 
czynili w Łodzi żadnych zakupów. 

Obecnie największym popytem cie- 
szą się wyroby, jako to: bielizna i tka- 
niy bawełniane z „drapaną* podszew= 
ką. Gatunki te przeznaczone są do użyt- 
ku wsi. 

‘Z gatunków fantazyjnych zapotrze- 
bowanie daje się odczuwać na wszel- 
kiego ródzaju artykuły (jak naprz. szale, 
chustki fantazyjne, sweatry, kamizelki 
't p.). 

Naogół można powiedzieć, że wyro- 
by tańsze są pochłaniane przez rynek 
Ww 75 procentach i w 25 procentach ga- 
tunki lepsze. ' 

Bardzo pomyśnly napływ zamówień 
powodzje, że miejscowy przemysł jest 
w chwili obecnej całkowicie uruchomio- 
Ry w ciągu 6 dni w tygodniu, przyczem 
trobniejsze przedsiębiorstwa pracują na 
dwie, a często nawet na trzy zmiany. 

Eksport jest w dalszym ciągu bardzo 

eznaczny, mimo, że ze strony wszyst- 

wielkich tutejszych ffirm czynione 
łą intensywne próby w celu zdobycia 
towych zagranicznych rynków zbytu. 
*rzedewszystkiem aktualną jest obecnie 
Jorawa nawiązania bliższych stosunków 
%sportowych i 

z angielskimi hurtownikami 


o zbyt w koloniach angielskich.-—Wywóz na Bałkany — 
Poważne zaufanie kredytowe. 

w celu otrzymania dostaw dla kolonji|ną do zwalczenia konkurencję zagra- 
brytyjskich. Sprawa ta jednakże napo- | niczną. 


tyka na szereg przeszkód, z których Ceny wyrobów w stosunku do ze- 
najważniejszą jest trudność przystosowa | szłorocznych uległy zniżce (spowodo- 


pokrycia gotówkowego są b. trudno 
osiągalne, 

Terminy przyjmowanych na pokry: 
cie weksli wahają się od 60 do 75 dni. 


nia się do wymogów tych rynków. — | wanej spadkiem cen surowca) od 25 do 


W przemyśle trykotowym stanowi to 


znacznie większą przesźkodę, aniżeli np. 


w wełnie lub bawełnie, a to ze względu 
na b. dużą rożnojakość wyrobów." 
Jak dotychczas, najważniejszemi ryn 


kami zagranicznego zbytu łódzkich wy- 


robów są kraje bałkańskie, w których 
jednak przemysł nasz napotyka na trud- 


30 procent, 

Mimo wzrostu ceny robocizny od po- 
czątku sezonu cenniki łódzkich wyrobów 
nie uległy zmianie, a to ze względu na 
chęć całkowit. wyzyskanią koniunktury. 

Warunki pokrywania przez odbior- 
ców należności są dla przemysłu niepo- 
myślne, gdyż żądania 25 procentowego 
asai iad 


Wahania cen bawełny. 


„Spekulanci są zainteresowani w utrzymaniu zmien- 
| nych nastrojów. 
(Telegram własny „Republiki”). 


l Liverpool, 9 września. 

W ostatnich tygodniach nastroje na 
światowych rynkach były bardzo nie- 
zdeklarowane, co przypisać należy 
sprzecznym poglądom na koniunkturę 
dla wyrobów bawełnianych. 

Przemysł przetwarzający bawełnę i 
kupcy nie są zorientowani dostatecznie 
w widokach na najbliższą przyszłość, 
co oczywiście zachęca zawodową spe 
ku!acię bawełniarzy do wywoływania 
silnych wahań cen bawełny. 

Z iednej strony zostały już ogłoszo- 
ne niekorzystnie brzmiące komunikaty 
o zbiorach, co oczywiście działa zwyż- 
kowo. Również zwyżkowo działa na 
światowe rynki bawełny ogólny opty- 
mizm gospodarczy, który inspirują gieł- 
dy nowojorskie. 

Z drugiej strony wiadomości o utrzy- 
mywaniu się ciepłych pogód — obniża- 
ją nadzieję na wzrost konsimpcii, 
ESSELEN 


Dolar w Lodzi. 


W dniu wczorajszym na łódzkim ryn 
ku walutowym pod em zupełne- 
go braku popytu kurs dolara uległ lek- 
kiej zniżce 8,98 w płaceniu i 8,99 w 
żądaniu. Znikoma zupełnie (jednogroszo 
wa) różnica między kursami tranzakcji, 
a zaofiarowania jest najlepszym dowo- 
dem zamarcia ruchu w prywatnych ob- 
rotach. l ] 

Do zaniku tranzakcji walutowych na 
miejscowej „giełdzie nieoficjalnej* w du- 
żej mierze przyczyniają się obecne świę 
ta żydowskie, 

Bank polski przydzielił wczoraj cał- 
kowite zapotrzebowanie walut zagranicz 
nych, zgłoszone na zebraniu giełdy urzę- 
dowej. Łódzki Odddział Banku polskie- 
go płaci za dolary 8,95, ; 


NIEMCY WOBEC ZMIAN POL- 
SKIEJ TARYFY CELNEJ. 


Berlin, 9 września. 
(Tel. wł. „Republik**). 
Niemiecka prasa gospodarcza wobec 
wiadomości. o możliwem podwyższeniu 
cła na niskoprocentową rudę żelazną 
z 50 groszy na złotówkę od 100 kilo- 
gramów, domaga się od rządu Rzeszy, 
aby utrudnił dostęp polskiej produkcji 
do Niemiec. TESI 
Niemcy uważają, iż wzamian za wpro 
wadzenie w Niemczech rządowej premii 
produkcyjnej po 2 marki za tonnę, dla 
Polski dostateczną kompensatą jest ska- 
sowanie bezełowego wwozu rudy į u- 
stanowienie cła 50-groszowego. 


MIĘDZYSARODOWA IZBA 
HANDLOWA. 


Paryż, 9 września. 
(TU. wł. Republiki“). 

W najbliższych dniach rozpoczną się 
obrady międzynarodowej izby handlo- 
wej w Paryżu. 

Przedmiotem narad będą sprawy 
związane z międzynarodowym obrotem 


towarów. 


W ogólności fachowcy twierdzą, iż 
od wielu lat po raz pierwszy o tak póź- 
nej jesiennej porze sytuacja jest tak nie- 
wyklarowana dla bawełny, iak w roku 
bieżącym. 


Słaby ruch 


Zachwiane w ciągu ubiegłego roku 
zaufanie do kredytowej zdolności klijen- 
tów całkowicie zostało przywrócone, 
wobec: 1) zupełnego braku protestów, 
2) pomyślnego przebiegu targów, 3) 
wzrostu naturalnego konsumpcji rynko- 
wej, 4) braku niesprzedanych sezono- 
wych artykułów, 5) stabilizacji waluty. 

Zaznaczyć wreszcie należy, że oży- 
wienie w handlu wyrobami trykotażo- 
wemi panuje jednolicie we wszystkie” 
zakątkach kraju. 

Sezon obecny przypuszczalnie po: 
trwa do końca grudnia | o ile nie napot- 
ka trudnych obecnie do przewidzenia 
przykrych niespodzianek, będzie miał b. 
pomyślny przebieg, co w rezultacie bę- 
dzie miało zbyawłenny wpływ. 
dla znękanego długotrwałym zastołem 
łódzkiego przemysłu trykotażowego. 

J. Cer. 
[eea 


na gieldzie. 


Mimo to kursy akcji kształtowały się znów zwyżko 
wo.—Spadek franka francuskiego, 
(Telefonem od giełdowego sprawozdawcy „Republikt”.) 


Warszawa, 9 września, 
Zebranie giełdowe 
znakiem świąt żydowskich. Ruch i obrót 
— bardzo niewielki, Mimo to w zygzako 
watej linji, po której posuwają się noto- 
wania akcji należy znów odnotować zwy 
żkę i to wcale poważną. Bank Polski 
nadal się poprawia, uzyskując przejścio- 
wo kurs 96, —, poczem stracił złotówkę 
na akcji, Zarobkowy i Zachodni zyskały 
po 8 procent, Częstocice i Gosławice pod 
niosły się o 10 proc, Akcje włókiennicze 
— mocno. Ostrowieckie w silnym poszu 
kiwaniu o tendencji zwyżkowej. 
W kołach giełdowych spodziewają 
się dalszej zwyżki akcji po żvdowskich 


Giełda urzędowa. 


Gotówka, 
Dolary 8.97, 8.96 i pół 


Czeki. | 

Holandja 361.75, 
Londyn 43.80, 
Nowy Jork 9. 
Paryż 26.10. 
Praga 26,72. 

_ Szwajcarja 174.30. 
Wiedeń 127.36, 


Papiery państwowe i listy zastawne, 

Pożyczka dolarowa 72,50, w złotych 
652.50. 

Pożyczka kolejowa 155, — 157, 

Pożyczka konwers. 5 proc. 52, 51,50. 

4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 
przedw. 38.50, 39.50, 39.40, 

4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 
zł. 39.75, 40. — 39.75. l 

5 proc, obl. Tow. Kred. m. Warsza» 
wy przedw. 31,50. 

5 proc, obl. Tow. Kred m. Warszawy 
zł. 43,75, 44, 


AKCJE. 
Bank Polski 95. — 96, — 95. 
Bank Zachodni 2,25, 
Bank Dyskontowy 8.25. 
Bank Zarobkowy 7.75, 8. 
Częstocice 1.70, 1.50, 1.75 
Cukier 3.75, 3,80, 3.70. | 
Węgiel 80. — 80. 75, 60.50 
Nobel 3.20. 
Lilpop 1.22, 1.13, 1.12, 
Norblin 1,40, 1.45. 
Parowozy 0,48, 0.52. 
Starachowice 2.54, 2.63, 2.56 
Borkowski 1.70, 1.80. 
Haberbusch 88.50, | 
Chodorów 100, p | 
Gosławice 52, — 50.50, i 


a aaa ZK 


świętach, tembardziej, że dolar notoww 


odbyło się pod| ny jest słabiej, 


Gotówkowym dolarem dokonywano 
wczoraj tranzakcji po 8,965 — 8.97, Ob- 
rót minimalny, Podobnież zaznaczyć 
trzeba spadek kursu czeków na Paryż, 
Szwajcarję i Holandję, Medjolanu nie 
notowano. Według panujących opinii w 
bliskiej przyszłości nastąpi zniżka walu- 
ty trancuskiej i belgijskiej, o ile nie zda- 
rzą się korzystne zmiany polityczne. 
Chłodne pogody już dzisiai osłabiają 
ruch turystyczny do tych krajów, a na- 
leży pamiętać, że daje on samej Francji 
4 miljony funtów miesięcznie 


Firley 0,60, 0.65, 0.64 
Nafta 0.56, 

Fitzner 3, 

Modrzejów 4.75, 5. — ( 
Ostrowieckie 8, — 8.7: 
Rudzki 1.63, 1.60. 

Ursus 1.70, 1.90. 
Żyrardów 15, — 15.75, 15. 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Londyn, 9 września 
Nowy Jork 4,85 15-32 — 484 >? ^ 
Holandja 12 i1 
rrancja 169 12 
Belgja 17725 
Niemcy 20.38 i pół. 
Szwajcarja 25.12 1 00! 
Praga 163.75. 
Wiedeń 34.39, 
Warszawa 44.50, 
Paryż, 9 w; via. 
Londyn 169.15. 
Nowy Jork 34,84, 
Belgja 95.30. 
Włochy 124.45. 
Szwajcarja 673, 
Danja 922. 
Holandja 13.96, i 
Niemcy 8.25, 


NOTOWANIA ZŁOTEGO, 
Za 100/złotych: 
Londyn 44,50, 
Zurych 56,00—60.00. 
Berlin 46.36 — 46.84. 
Wypłata na Warszawę 406.48—46,72, 
Na Katowice 46.28—46.52. 
Na Poznań 46,43—46.67. 
Gdańsk 57.05—57,617. 
Wypłata na Warszawę 57.07—57,22. 
Wiedeń czeki 79,40. 
Banknoty 78.30—79.30, 
Praga 378. 
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Dra. Oetkera [Ag 


Legumina czekoladowa 
z siekanemi migdałami ; 


est wymieni budyniem deserowym o delikatnym smaku. Nawet mężczyźni jedzą go bardzo chętnią 
any z Dra.OQetkera sosem waniljowym zdobywa dla pani domu uznanie wśród rodziny I wśród goścń. 
Przyrządza go się łatwo I prędko, podług przepisu wydrukowanego na każdćj paczce. 
Dra. Oetkera proszki budyniowe otrzymać można tylko w oryginalnem opakowaniu (nigdy luźno 
ze znakiem ochronnym „Oetkera Jasna Główka*, we wszystkich sklepach. Równocześnie należy zażą 
książeczki z przepisami, w razie wyczerpania przesyła ją bezpłatnie ; 


L Dr. A. Oetker, Oliwa. 


sA tr. FOT GI > 
POW ALI W OAGLANY CON O YE NEY TY KE, 
AWA ZAZIE SAWA Z: WK 


Zastępca: Józef Montag, Łódź, Północna 8, Tel. 31-29. 


Dr. med. obrze prosperują- 


Dyrekcja Gimnaz. Humanist. im. Ks. Skorupki Ni czarem T k 


KIMI inwentarzem i klis 
(T-wa „Oświata!') w Łodzi, ul ks Skorupki Ne 13, tel 2-98 
Nè 28-98, 


pokój umeblowany 
do wynajęcia, ul 
/Skwerowa 6 m. 15; 


r żabka Zelda. 
a wiatowej Firmy yk 
dania Wiadomość; 


poean e 
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zawiadamia, że zgodnie z rozporządzeniem władz szkolnych LEKCJE ROZPOCZ- Tel. ii żenić Odoaty:-$ 

NĄ się DN. 15 WRZEŚNIA o godz. 9.ej RANO. ! Choroby skórne, | „mochód. pierwszo | warunkami, Grabo- 

precyzyjne zegarki Egzaminy wstępne do wszystkich klas odbędą się dn. 18 WRZEŚNIA de toe f rzędnej marki w | wa 27, Nagel, 
O GODZ. 9-EJ RANO. p dobrym stanie zaraz 096 12 
do nabycia w firmie [ Przyjmuje do spokdanią OUT 
0O Podania i zapisy dawnych uczniów przyjmuje kancelarja gimnazjalna codz, od od 8—10 i od 4—8 ty pod „Saniochod* rzyjmę dwóch pä- 
A. KANT R godz. 10 rano do 1 po poł, | Leczenie lampą UB UDZŻGWU MERE) p nów na mieszkae * 
w Gmachu Grand-Hotelii Dyrektor (—) Wacław Davison. kwarcową, Nauka r ai Kopan yaan 
Ja JASIA ŁAWY >. Dr. med. wychowanie 
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PAG erp Sensacyjna Nowośći Na raty! Reperuję BI IN tienne, sayko 
maliosze t o © ki s TS tanio. Redakcja Ste 
Pla wro Wyroby futrzane Siis wcze jx | bieliznę |potudniowa x 23 |nogista. Polskiego, 


Posady 


A bsolwent Wyższej 
s Kawe Wagnera i również skórki. Przyjmowanie przeróbek i reperacji na dogodnych warunkach | wszelką starannie i Sredina "chorób 1; Zade bez n Sikoly ai Hane 
Elektryczna palarnia Kawy,  ;.Dla p. krawców i DZIELNA Ne 41 |nie drogo, Ul Piotr- | skarnych i wene- | płatnych prospek- {Cu agran Sep? 
© Skład towarów kolonjalnych ; ustępstwa l. szwareman (parter w podwórzu ean A 2 piata tygon, EŃ: tów. | 19 WZW lale: Ta 
© E > wiatlem, (Lampa O OOOO k b ód 
WIN WODEK i MKIEROY EIKZKZKZKZCCICIGEIGEIGIGGA EE | arowa PZA udziela | tosym odpowied. 

TeodorWagner :¿ Vi ARY R Powrócił, |M lekcji w zake.| mej” posady lub 

© Piotrkowska 101, Tel, 5-91. Ś| B-klagowe kursy gimnazjalne WOLFSONOWEJ Przyjmuje £ jasse [prosty atoesenig 
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